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Pod sztandarem Lenina -
pod przewodem Stalina 

aprzód ku zwyciąstwu Komunizmul 
Hasła KC WKP(b) z okazji 32 rocznicy Wielkiej Rewolucji Socjalistycznej 

MOSKWA (PAP) - Z okazji zbliżającej się 32-ej rocznicy 
:wielkiej Październikowej Rewolucji Socjalistycznej, Komitet Cen 
tralny Wszechzwiązkowej Komunistycznej Partii (bolszewików) 
opublikował 56 haseł, odzwierciedlających dążenia i zadania na­

rodu radzieckiego, 
N'a czele figurują następujące hp,sła: 

ralnego, należyte urz.ądzenle miast 
: os:edli robotniczych, zwi~kszenie 

tempa budoW''Y kolei żelaznych, pod 
wyższenie poziomu załadunku i przy 

śpieszenia obrotu wagonów kolejo­
wych, zwiększenie :. przyśp:eszenie 

przewozu towarów na jednostkath 
floty morskie; i rzecznej. 

O zastosowanie wszystkich zdobyczy 
nauki w rolnictwie · 

Niech żyje 3z rocznica Wielkiej I Pracujący wszystkich krajów! O· · Następ.n~ hasła, skierowane do dy, by zabezpieczyć wysokie, trwc.ie 
Październikowej Rewolucji Socjali- brona. pokaju jest sprawą wszyst- pracowmkow gospodarki rolne~, urodza;e. 

6ty~eJ·'. kich. na.rodów świata! Demaskujcie wzywają o zastosowanie w praktyce .,.... KC WKP(b) wyraża pochwa?ę d:a 
Bra.terskl·e po--'-owieni·a n•szyst· agresywne plany pmlżegaczy do no- wszystkich zdobyczy przodują~ej na k 1 h . . . l . "'" " ·o c ozn:kow oraz dla rob:Jtni ww 

kl·m narAdom, „-alczącym 0 Z"'YCl·„_ weJ· woJny! Jedn~czcie wszystkie si- uki rolnej, o dalszy rozwój hodow!i ś dk. k " „ „ „ o ro ow maszynowo - tra toro-
~t,„o DemoltracJ·1· 1· SocJ·alizmu'. ły do walki o trwały pokój i bezpie- społecznej. o pełne wykorz~·stanie h „ , wyc i sowchozów, k!órzy godnie 
Br~terskle pftzdrowleni"a narodom czeństwo narodów! Pozdrowienia maszyn w pracy na rol:, o dalszy 1. . h b . , . „ v w wyw;ąza 1 s:ę ze swyc o O\nąz,;::iw 

PoJr;;Jd, Czechcsłowacji, Bułgarii, Ru wszystkim bojownikom o sprawę po rozwój elektryfikacji rolnictwa i ho wobec pali3twa. 
· · b ·· t• kr kAJ·u przechvl'o podżegaczom do no dowli. Pracowników gospod'lrki rGI munh, ''Vęg1er. Al anu, k ore w· o "· • 

czyły na drogę budownictwa Soc}a- wej w-0jny! hej i leśnej nawołuje KC WKP(b) Do pracowników radzieckiego han 
lizntu! Niech żyje przyjaźń narodów An· i;lo wykonania i przekroczenia pia- dlu, spółdzielczości i instytucji pc;i1-

Brate11lkle pozdrowienia wielkie- glii, Stanów Zjednoczonych i Związ nów zakładan:a leśnych pasów o- stwowych KC WK.P(b) kieruje :1a­
mu narodowi chińskiemu, który wy ku Radzieckiego w ich walce o po- chronnych, do szybszej real:zacji sy sło ulepslen:a obsługi konsumenta 
walczył wolność 1 niepodległość swe kój przech\•ko podżegaczom do no~ stemu płodozmianów trawopolnych, i traktowan:a z należytą uwagą ży-
ro kraju oraz stworzył państwo de- wcj wojny! do budowy stawów i z.biormsów wo czeli i potrzeb mus pracujących. 

mokracj\ ludGwej! Niech i:yJe Ludo- Chwała. siłom zbrojnym Związku O Wzbogacenie Sztuki, nauki i techniki 
wa. Republika Chin! Ra.dzieckiego, które z honorem bro-

Niech żyją jednclite, niepodległe, niły wolności i niepodległości naszeJ nowymi dziełami i Wynalazkami 
demakratyczne 1 miłujące pokój ojczyzny! żołnierze Armii Radziec- Pracowników nauki, literatury, szy rozkwit gospodarki narodowej i 
Niemcy! kiej! Czujnie chrońcie wywalczony sztuki, i kinematografii wzywa .KC kultury naszej ojczyzny! Niech żyją 

Niech żyje jednolita Ludowo-De- pokój I twórczą pracę naszego naro- WKP(b) do wzbogacenia nauki i tech kobiety radzieclrie - budujące aktyw 
lll<tkratyczna Republika Korei! du! niki nowymi odkryciami, do wzrnc.c nie Komunizm! 

O rozwój współzawodnictwa 
i przedierm:nowe wykonanie pięciolatki 

Komitet Centralny WKP(b) wzywa tą mechanizację całego procesu wy­
w dalszych hasłach masy pracujące dobywania węgla, o odbudowę i 
Związku Radzieckiego do szerszego szybszą budowę nowych kopalń wę 
rozwijania współzawodnictwa socja gla. 
listycznego i do przedterminowego O zw:ększen:e tempa wydobycia i „ wykonan:a 5-letn:ego planu powo- przeróbki ropy naftowej, o przystą­
jennego. Komitet Centralny WKP(b) pienie do eksploatacji nowych złóż 
apeluje do robotników, inżynierów ropy naftowej. o zabezpieczenie dal­
i techników, by walczyli o całkO"l,vi-1 szego rozwoju przemysłu metalur­
.0000:>0000000oooooooooooc:x: 0000000000000000 gicznego, o wzmożenie prod 1kcji e-

- 31 października br. - nerg i{ elektrycznej. 

Zjednoczenie Przemysłu 
Włókien Sztucznych 

wykonało plan roczny 
Plan roczny produkcji Zjed 

noczenia Przemysłu Włókien 
Sztucznych został wykonany 
dnia 31 października br. 
tj, na dwa miesiące przed 

· terminem. 
Do końca bieżącego roku 

plan produkcyjny Zjednocze­
nia zostanie przekroczony o 
około 18 proc. 

Uwaga 
Towarzysze Radni MRN! 

Wydział Administracyjoo-Samorzą 

dowy Komitet.u Łódzkiego PZPR ~a. 
wiadamia wszystkich Towarzyszy 
Radnych 1'-IRN, źe dziś, dnia 3. 11. 
1949 r. na godzinę przed posiedze­
alem MRN, t. j. o godzinie 16-teJ, 
odbędzie się posiedzenie Klubu Rad­
nych PZPR, w lokalu przy ul. No­
wotki 16. 
Obccnaść wszystkich To-warzyszy 

Ba.dl1ych obowiązkowa. 

Wydz. Admin.-Samorz. 

Komunikat 

O zwiększenie 
mechanizacji 
w produkcji 

Następne hasła KC WKP(b) wzy­
wają do rozszerzen:a produkcjJ ma· 
szyn, samochodów, traktorów, do 
wzmożenia produkcji przemysłu che 
micznego i przemysłu budowy okrę­
t.ów. KC WKP(b) nawołuje dalej do 
przyśpieszenia robót budowlanych i 
do podwyższenia pozfomu mechani­
zacji robót budowlanych. 

Hasła sk:erowane do robot'1:ków. 
inżynierów i techników przemysłu 
lekklego j spożywczego wzywają do 
dalszego zwiększenia produkcji tka 
nin, obuwia, odz:eży, artykułów dz'.e 
wiatskich, artykułów mięsnych, mle 
cznych i innych towarów spoży\'V­

czych oraz o podwyższenie ich ja­
kości. 

Hasła KC WKP(b) kładą z kolei 
nac'.sk na następujące zadan:a: przy 
śpieszenie i podwyższenie jakości bu 
downictwa mieszkanloweko i kultu 

Przemysł włókien łykowych 

- wykonał 

plan roczny , 
Centralny Zarząd Przemysłu 

Włókien Łykowych melduje o 
wyJ..ouaniu rocznego planu pro-

W dniu dzisiejszym (3 listopada) dukcyjneqo w dniu 2 listopada rb. 
o godzinie 16 - w sali Centrulnej o god:i;. ll·ej. 
Szkoły PZPR w Łodzi, przy Al. Ko- Osiągnięcia te zawdzięczać na-

leży w pien~szym rzędzie spraw-
friuszki GS - członek KC PZPR tow. nej działalności załóg fabrycz· 
O. Dłuski wygłasi referat na temat 0 ,,a. czołowym przodownikom i 
„O nowych momentach w sytuacji of&iraej pracy ogółu uspolecznio· 

nienla łączności nauki z produkcją, do Niech żyje Komsomoł leninowsko­
two~;: nia . no,~·~-c~1, stojącycl~ na w:: I sta:ino,~:ski, czul owy _od<lział mlodyd1 
sok1m poz1om1e ideowym dzieł, goJ· budowniczych komunizmu, niezawod­
nych w(e!kiego narodu radzieckiego. dny pomocnik i rezerwa Partii Bol-

Do naucz~·cieli i nauczycielek zw1·a szewickiej ! 
ca się KC WKP (b) z apelem o wy Radzieccy chłopcy i dziewczęta! 

chowarfe kulturalnych, wykształco- . OJ>anowujcie nieustannie przodującą 
nych obywateli socjalistycznego spo naukę, teehnikę i kulturę! Bądźcie 

łeczeństwa, aktywnych bojowników o wytrwali, odważni, bądźcie gotowi 
komunizm. do pokonania wszelkich trudności! 

Dalsze hasła· głoszą: Pracujcie ofiarnie dla dobra naszej 
Pracownicy medycyny! Ulepszajcie ojczyzny! 

obsługę medyczną ludności! Walczcif Pionierzy i uczniowie! Opanowuj­
o wzorową pracę zakładów leczni- cie wiedzę. Przygotowujcie się do czy 
czych i sanitarnych! nów jako wytrwali bojownicy o spr!\ 

Cały naród otoczy opieką inwali- wę Lenina • Stalina!. 
dów wojny w obronie ojczyzny oraz Komuniści i Komsomolcy! Bądźcie 
rodziny bohaterskich iolnierzy ra- w pierwszych szeregach bojownikó'Y 
dzieckich, którzy oddali swe życie ;!a o przedterminowe wykonanie pięcio­
wolność i niepodległość naszej oj· latki powojennej, o dalszy potężny 
::zyzny ! rozwój gospodarki i kultury, o da I-
D~ radzieckich Związków Zawodo- sze wzmocnienie potęgi Państwa Rl.­

wych zwraca· się KC WKP(b) z ha· dzieckiego! 
slem rozszerzenia współzawodnictwa. Niech żyje nasza wielka ojczyzn'l 
socjalistycznego, popularyzowania do radziecka - opoka przyjaźni i chwa 
świad~zenia nowatorów produkcji. ły narodów naszego kraju! 
Okazujcie ~ czytamy w apelu do Xiech żyje Wielka Partia Bolsze· 
Związków Zawodowych - nieustan- wików, Partia Lenina • Stalina, za 
ną troskę o podwyższenie materia!- hartowana w bojach awangarda 11a 
nego i kulturalnego życia robotni- rodu radzieckiego, inspiratorka i or 
hów i pracowników! Niech żyją. Ra- ganizatorka 11.aszych zwycięstw. 
dzieckie Związki Zawodowe szkJ- POD SZTANDAREM LE~l:N'A, 
la ~omunizmu! I POD PHZEWODEM STALINA _ 

1{011cowe hasła brzmią: ~APRZóD KU ZWYCieSTWU KO-
Kobiety radzieckie! Walczcie o ciał :IIUNIZ:\1U! 

Jv niedzielę, dnia 6 listopada b. r., 
o godz. 15-e; 

w Teatrze im. St. Jaracza, ul. Jaracza 27 
odbędzie się 

Uroczysta Akade111ia 
z okazji 

32 rocznicy Wielkiej Październikowej 
Rewolucji Socjalistycznej 

Na akademii referat w-:yglosi członek Komitetu 
Centralnego, 1-sz;N Sekretarz Ifomitetu Łód'l.kiego 

i Romitetu ~vo;ewódz.kiego PZPR -

Tow. Władysław Dworakowski 
Wejście za zqproszeniami KOM/TH ŁÓDZKI 

'RząCl Atttee = Bevina oglosi? program żarząCtzei" gosp°" 
'darczych, który spowoduje dalszy katastrofalny spadek sto• 
py życiowej robotników angielskich. W ten sposób olbrzy.i 
mie wydatki zbrojeniowe przerzucan$ zostaną na barki bry· 
t)rjskiej klasy robotniczej. · (Z gazel} 

Anglia - w labourzystowsko-amerykańskiej 
„wyżymaczce" 

..................................... „ ......................... „ ..... „ ................. ........ 

„oskwa niieni się czerwienią w przededniu 

~więła Październikowego 
Moskwa (PAP). Zbliżające się świę I kowych. Purpurą i czerwlenią mie­

lo WjeJk;ej Rewolucji Paźd'!:iHni!;;:a ni się piękny stylowy gmach kance­
wej wyc:ska już swoje piętno na ca ]arii Rady Min:strów na przeciwko 
łym życiu stolicy radzieckiei. W za- Kremla. 
kładach pracy i instytucjach mos- Dobiegają końca prace na licznych 
kiewskich rozpoczęły się już uroczy budowlach stolicy. które oddane zo­
ste zebran:a i akademie, pośw:ęco- staną do użytku tuż pr-zed świętem. 
ne 32 rocznicy Wielkiej R~wolucji Na ulicach Moskwy panuje oży-
Socja!istyczncj. wienie przedświąteczne. Od wtorku 
Ro?;poczęły się prace nad dekora- handel w sklepach przedłużony zo­

cją m:asta. Na Placu Czerwonym stał do godz. 24-ej. W najbliższych 
wyrosły już tysiące masztów, na któ dniach spodziewane jest nasilen:e 
rych w najbliższych dn'.ach załopo- handlu, który - jak się przewidu· 
cą flagi wszystkich rcpubl:k związ- je - wzrośnie 3 - 4-lo:otnie. ·-

W Komitecie światowego Kongresu Obrońców Pokoju 
• • • nie ma m1e1sca 

d la jugosłowiańskich zdrajców 
lłZYM (PAP). Sta.ły Komitet Swia Decyzja nasza. nie ,iest w iadnym 

iowego Ko-ngresu Obronców Poko-1 wypadku WYlllierzona. przł'ciwko na 
ju pr:eyjął rez<Jłucję, l\tór:~ >itwi~r- rutlom Jugosławii. Wiemy ch;;kc:;nale 
dza: w deklaracji stałego Komitetu że przytłat"zająca wię-k~zość Jugo-­
światowego Kongresu Obrouców Po słowian jest 1>rzeciwna woriic: i uo· 
koju scharakteryzowaliśmy w1·o~ą Jityce w-0jennej Tito. Ponad głowami 
sprawie. pokoju politykę Tito i je~o Jugosłowiańskich podżegacl'y wu,irn 
pomocników. nych przesyłamy nasze br,tterslde 
Oświadcza.my, iż obecny rząd J1Jgo pozdrowieni•· mvolenni~rnm pokoju' 

sło-wiański przeksztalcił i~ w narzę w Jugosla.wii. 
dzie imperialistów - podi<'gaczy I W stałym Komitecie ::;wi.ltowego 
wojennych. Dlatego zrywamy z jugo Kongresu Obrońców Pokoju 1>0zosta. 
słowiańskim komitetem obrony po- wiamy miejsce dla tych przadstawi· 
k~ju, . któ.remu P.rzew.odzą ~ind?ro-1 cieli na.rodu jugosłowlati„kiego. kit\ 
w1c_z t V1dmar, Jawnie P'>P'eraJąry rzy walczą o jego woiuośc i o pokóJ 
polltykę zdrady sprawy pokoja. na całym świecie, 

Iłowy gabinet - sta e kłopoty 
Bidault ·szuka pokrycia dla deficytu 

PARYŻ (PAP). - N'a środę wie­
czorem nvołano pierwsze posiedze­
nie gabinetu Bidault. Na porządku 
dziennym znajdują się sprawy plac i 
budżetu. Rząd Bidault staje od pierw 
szych dni wobec olbrzymich trudno­
ki finansowych, Na pokrycie wydat 
ków przyszłego roku trzeba znaleźć 
dodatkowo około 300 miliardów fran 

'ków. Niezależnie od tego konieczne 
jest pokrycie ceficytu budżetowego 
w roku bieżącym, wynoszącego oko­
ło 100 miliardów franków. 

Przewiduje się, że rząd Bidault u· 
cieknie się do podwyższenia podat­
ków, podniesi('!nia cen benzyny i z3. 
ciągnięcia pożyczki wewnętrznej lub 
zagranicznej. 

Generalny atak ~!!~.~~!!~~!Y~.~i~.ę!.~a Szwecję 
MOSKWA (FAP).-Agencja TASS I - pisze dalej „Verdens-Gang" - że 

donosi z Oslo: z.wrócenie się do rządu szwedzkie,,.o 
_Zabiegi sił !mperiali~_tycznych wo- z. propozycją wzięcia t:dzialu w pak­

koł przyłączenia Szweq1 dO agresyw oe atlantyckim bęc)zie dokonane 
nego blo~u aflantyckiego wkraczają przez Auglic:, Norwegię i Danię w 
w decytltiJącą fazę. imieniu mocarstw paktu atlantyckie-
Według doniesień dziennika nor· go. 

weskiego „Veidens-Gang" - Szwe- Dziennik daje do zrozumienia że 
cji zaproponuje się współpracę w ra- propozycja powyższa pochodzl od 
mach pilktu atlantyckiego. To, co Stanów Zjednoczonych, które liczą 
jeszcze kilka miesięcy temu wydawa na ba;dzo przychylne stanowisko w 
ło się utopią, cV:-cnie jest projektem tej sprawie szwedzkich kół wojsko· 
opracowc:nego planu. Przewiduje się, wych. 

Anglosaskie machinacje odwlekają 
sprawę przyjęcia 13 nowych członków do ONZ 
~OWY _JORK (PAP) .. W Komis)j I ~o _kompromisu, godząc się na przy­

PoJ.tyczneJ rozpoczęła się dyskusJR 1ęc1e do ONZ szeregu popieranych 
n~d sprawą przy jęcia nowycł1 człon- przez blok anglo-amerykański kra­
kow do ONZ. Kom:sji przedstawiono jów pod warunkiem nie stosowan:a 
spi;-awozd~nie Rad:y Bezpieczeńst~a, dyskryminacji_ wobec przyjęcia do 
klore .:twierdza, ze Rada nie moz~ ONZ Rumunii, Bułgarii, Albanii, 
udzlelle pozytywn!ch rekomendaCJl Węgier : Mongolskiej Republiki Lu­
~ sprawie przy~ęc1a. do ~~Z 13 k::!l dowej. Jednakże ta kompromisowa 
;ow - Albanu, Buł.gan., Austru, ej d 1 'i ZSR.R 
Finlandii, Irlandii, Rumun'.1,' Portu- propozy a. e egacJ została 
gaili, Węg:er, Transjordanii, Cejlc- ~ucona. przez blok anglo-a.mery· 
nu, Mongolskiej Republik! Ludo- kanskf. 
wej, Włoch i Nepalu. 
Długa dyskusja, która toczy się 

nad tym zagadnieniem od trzech łat. 
jest dobitnym świadectwem tego, 
że anglo-amerykańskie koła reakcyj 

Na str. 2 artykuł 
o pracy Józefa Stalina 

Obecncść wykładowców kursó'W' przez wykonanie zobowiązań pod 
partyjny..:11 i konsultantów - którzy jętych w ramach uroczystości 

międzynarodowej'". j pych praco"l\nlków - zarówno 

POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ ~ 
PARTII ROBOTNICZEJ ffr 

1 ne dą,źą do tego, by przyjąć do ONZ 

f 
Jedynie te kraje, w których istnieją 

„K westia narodowa 
leninizm" 

l ie byli obecni na odprawie prale- 1-1\fajowych i Czynu Lipcowego 
gentów w dniu 2f\ 10. 1949 r. _ ftllt - jak l .zedl&owanie zadań wspól 
- ?;!JWodlli&w• Pfacy. c.bowi :-

1
.-wa. ____ „ __________ _ wygodne dla nlcb rządy. I a 

. Dele~acja radz:ecka w Radzie Bez pióra A. Azlzfa".O 
1:neczenstwa próbowała dov:owadzić --------'"-ol·~~·· ---u 

ł 
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. wspaniały rozkwit ·i dobrobyt 
Referat premiera KI es z cz ew a na jubileuszowej sesji Rady N aj wyższej B s R R 
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' MOSKWA (PAP) Na sesji jub'.le­
uszowej Rady Najwyższej Białorus: 
wygłosił referat przewodniczący Ra 
dy Ministrów BSRR Kleszczew. 

Przewodniczący Rady Ministrów 
Białorusi stw~erdził na wstęp:e swe­
go referatu, że wielka socjalistycz­
na Rewolucja Październikowa wy­
zwoliła naród białoruski od niewol­
n:ctwa kapitalistycznego i od ucisku 
narodowego. 10 lat temu - 17 wrześ 
nia 1939 r., bohaterska Armia Ra­
dziecka przyniosła cierpiącemu na­
rodowi Zachodniej Białorusi dawno 
upragnione wyzwolenie od uc:sku 
polskich obszarników. Naród biało­
ruski zjednoczył się w ramach jedno 
litego radzieckiego państwa biało­
ru.;kiego. Masy pracujące Zachod-

Na marginesie 

Zyczenia 
pana 

Reutera 
Wraz z powstaniem neohitle­

rowskiego rządu w Bonn, we­
szło w modę organizowanie na 
terenie Niemiec Zachodnich ze­
brań i wieców „przesiedleńców" 
ze Wschodu, na których to zgro 

. madzeniach wygłaszane są rewi 
zjonistyczne i antypolskie prze· 
mówienia oraz uchwalanie rezo­
lucji o najzupełniej prowokacyj­
nym charakterze. 

Podobne imprezy oc'bywają 
si<; również za wiedzą i zgodą 
anglosaskich władz okupacyj­
nych - w tzw. Berlinie Zachorl­
niDJ - i właśnie w tych dniach 
na jednym z tych „przesiedle1i.. 
czych" zebra1i. przemówił sam 
„burmistrz" Zachodniego Berli­
na - schumacherowiec Reuter. 
wygłaszając pod adresem ZSRR 
i Polski jeszcze jedną porcję 
kłamstw, oszczerstw i pretensji. 

„Burmistrz' Reuter pozwolił so 
bie m. ·in. na takie wi~lomówią­
ce stwierdzenie: Gdyby w \Var­
szawie był inny rząd, rząd, któ­
ry p. Reuterowi podobało się na 
zwać „demokratycznym" i „pa­
triotycznym", wówczas - mówił 
Reuter - „przesiedleńcy mogli­
by wrócić do swoich domów na 
wschodzie, a my wszyscy jeździ­
libyśmy do Gdańska, Szczęc}na 
i Wrocławia bez przekraczania 
granicy niemieckiej" „. 

Schumacherowski prowokator 
z Zachodniego Berlina ma w tym 
wypadku istotnie racic:. Gdyby 
w Warszawie był rząd, odpowia 
dający gustom i„. potrzebom p. 
Reutera tudzież jego anglosas­
kich rozkazodawców, tj. rząd, 
złożony z ta1'ich „patriotów" i 
„demokratów", jak Mikołajczyk. 
Anders, Doboszyński lub Wła­
dysław Studnicki, który właśnie 
zgłosił się ochotniczo jako świa 
dek obrony w procesie hitlerow­
skiego zbira - Mannsteina --. 
wówczas prngnieniom pp. Reute 
rów stałoby się zadość, a oni sa 

mi i ich przyjaciele polityczni me> 
gliby „jeździć do Gdańska, Szcze 
cina i Wrocławia bez przekra· 
czania granicy niemieckiej" „. 
Ma pan rację, panie „burmi­
strzu", swój do swego po swoje. 

Lecz, że w V'!arszawie takie· 
go rządu nie ma i nigdy nie bę­
dzie, przeto pobożne życzenia p. 
Reutera pozostaną tylko życze­
niami, - a my nad jego berliń­
ską mową zastanawiać się dłu-
żej nie będziemy. B. D. 

n:ej Białorusi rozpoczęly nowe. 
szczęśliwe życie. 

Zdradziecka napaść hord faszy­
stowskich na Zw. Radziecki prze!".v::? 
ła pokojową, twórczą pracę narodu 
radz.ieckiego, Se!lki tysięcy synów 
narodu białoruskiego z bron:ą w rę­
ku w s.zer~gach Armii Radzieckiej, 
w oddziałach partyzanckich broniły 
z poświęceniem radzieck:ej socjali­
stycznej ojczyzny. Naród b'.ałoruski 
- mówił dalej Kleszczew - nigdy 
nie zapomni, że swe wyzwolenie od 
faszystowskich najeźdźców zawdzi~ 
cza bohatersk:ej Armii Radzieckiej 
: jej genialnemu wodzowi - Gene­
ralissimusowi Stalinowi. 
Następnie Kleszczew podkreślił 

znaczne sukcesy w odbudow:e i dal­
szym rozwoju życia gospodarczego 
i kulturalnego Białorusi, osiągnięte 
przez naród b:ałoruski pod kierow­
nictwem partii komun:stycznei oraz 
przy ogromnej pomocy rządu ZSRR, 
CK WKP(b) i Stalina. 

wojennym rozwoju rolnictwa. W koł torusi czynnych jest 28 wyższych u­
chozach i sowchozach Republiki z0r czeln:. 110 specjalnych średnich za­
ganizowano 25 tys. ferm zwierzę- kładów naukowych, 11.789 .;zkół. w 
cych. Powiększyła się l:czba bydła których pobiera naukę półtora m1-
rogatego, świń, owiec .i ptactwa. liona dzieci, 17-tu działaczom biało-

W ciągu ostatnich czterech lat od ruskiej literatury i sztuki przyzna­
budowano na Białorusi 10 tys. wsi. no premie stal:nowskie. 
z.budowano 400 tys. domów, w któ- w rocznicę swego zjednoczenia -
rych miesz.ka ponad 2 miln. osób. powiedzi.fł na zakońc:zen:e Klesz­
Poważne sukcesy os:ągnięto również czew - naród białorusk! przesyła 

w odbudowie miasta, w dalszym gorące słowa miłości i wierności dla 
ulepszeniu warunków życia pracują- rządu radz.:eckiego, partii komun1-
cych. I stycznej, wielk:ego wodza mas pra-
Ta~że. w ?ziE'.dzinie kulturalr:ieJ cujących, najlepszego przy~aciela na 

notuJe się wielkie sukcesy. Na B1a- rodu białoruskiego - Stalina. 

Komitet Ekonomiczny Rady Ministrów 
powołał komisarza gospodarki energetycznej 

WARSZAWA (PAP). - W celu zra 
c.jonalizowania i usprawnienia gospo 
darki energetycznej, Komitet Ekono­
miczny Rady Ministrów na posiedze­
niu prezydium powziął uchwalę o po 
wołaniu komisarza gospodarki ener­
getycznej. 

hiorców - zgodnie z interesami go· 
spodarczymi Państwa. 

Na wniosek Jninistra skarbu, Ko· 
mitet Ekonomiczny przyjął projekty 
uchwał Rady Ministrów w sprawie 
nadania statutów Bankowi Inwesty-

Przemysł białoruski wykonał plan 
pierwszych trzech lat powojennej 
pięciolatki w 109 proc. Zakłady 
przemysłowe pracujq przy pomocy 
najnowszej doskonałej techn:k:, bu­
duje się giganty przemysłu socjal~­
stycznego - zakłady samochodów i 
traktorów. W bieżącym roku liczne 
fabryki i gałęzie przemysłu ko11czą 
wykonywanie swych zadań w ra­
mach planu pięc:oletn:ego. 

Do zadań komisarza będzie należa­
ła m. in. kontrola stosowania właści· 
wycb surowców energetycznych do 
wytwarzania energii (elektrycznej. 
gazowej, cieplnej itp.) oraz nadzór 
nad racjonalnym przetwarzaniem 
tych surowców na różne rodza1e ener 
gii. Komisa1z cf;dzie miał nadzór nad 
zużyciem energii p1zez głównych od 

cyjnemu B~nkowi Komunalnemu 
oraz podjął uchwałę w sprawie sta­
tutu Gminnych Kas 'Spółdzielczych. 

czyli skutki pomocy marshallowskiej dla Anglii 
(Rys. Ar~mowa) . 

Robotnicy rolni w majqtkach kościelnych woj. krakowskiego 
podpisali umowę zbiorową zapewniającą im należne prawa i zarobki Znaczne sukcesy osiągnięto w po-
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P f 
Warsiza,wa (PAP). Przedstawiciele I nas·tąpHo na specjalnej konfere]lcji 

', oin ormu1'emy masy pracu1'qce Szwec1'1' Zarządu Głównego Zw. Zaw. Ro- przed5tawicieli Zarządu '.Jłównpgo 
botników i Pracowników Rolnych z Zw. Zaw. Robotn:ków i Praco\•.11i-

• lk' kł d ' d ' ł k • ff przewodn:czącym ob. Centkowskim ków Rolnych z użytkownikami ma-
0 waszym Wie 1m w a Zie w Zie o po OJU na czele podpisali w Krakow!e umo jątków kościelnych w woj. k=-q:-:ow-

, • d 1· • I d wę zbiorową z użytkownikc.rn: ma- skim. 
- OSWta czy I zw1ąz COWCY SZWe ZCV jątków kościelnych, normuiq•.:ą wa- Charakterystycznym momentem 

przewodniczącemu CRZZ tow A Zawadzkiemu I runki pracy i płacy robotników, za- konferencj:, ilustrującyn: ;tosunek 
, < , . • • • • trudnionych w majątkach kościel- częścl kleru do robot~1ko. v było 

W ARSZA U A (P A:P~ - „To co,,- h;cznosc1 nuędzynarodoweJ - l\far- nych w woj. krakowsk:m. kwestionowanie przez. mektorycn u-
rny dotychczas widziel.i podczas ~o- ka. Układ ten udostępni około 3.501) żytkowników majątków kośc:P.lnycb 
bytu w Polsce,, utrwaliło nas31ą. w1a· Jesteśmy pewni - stwierdził da- robotnikom rolnym zdobycze suc al- i klasztornych żądań robot:ifl:·.JN, 

i;ę, w potęgę m1ędz~arodow_eJ .Jedno· lej Richter Kils że o~i::igniecie ne oraz. warunki pracy :. płacy. r,rzy zmierzających do udostęp.11e111a :m 

sc.1 klasy l~?botmczeJ" - oswiadczy~ \\·asz cel i zbudujecie socjalizm w sługujące już od dawna robot.n 'kom zdobyczy socjalnych przys1ug11~ą­
Richter Nils, c.zl_on.ek 10.-osobowe.1 \\·aszym kraju. Po pov:rocie do Szwe państwowych gospodarstw rolnych. cych robotnikom PGR. 
grupy przedstawi~1eI1 Związku Za- cji rozpowszechniać będziemy nie Warunki umowy zbiorowej dla r'J Przedstawiciele majątków koście! 

wodow.~go Robotn.1kow . Budowlanych tylko wasze wspaniałe osiągnięcia i botników rolnych, zatrudnionych w nycb usiłowali bowiem obalić pun­

Szwe~.11, podczas ich wizyty u prze- sukcesy w odbudowie. Poinformuje- majątkach kościelnych oprncował kty umowy zobowiązujące ich do 

wodm~zącego _CRZZ, Alek~andra Za- my również ~.zwedzką klasę robotni- Zarząd Główny Zw. Zaw. Robotni- świadczeń na rzecz funduszu '>Ocjal­

wa?~k1e!-\o, ktora o?była się w obec- czą i narórl szwedzki o waszym wiel-1 kóW i Pracown:ków Rolnych na żą- nego. 
r.osc1 w1c~pl·zew?dn1~zącego. CRZ:t'. - kin:t wkładzie w utrwalenie pokoju danie robotników z tych mają'.ko)w. Dzięki jednak stanO'\vczej p1>sfa­
A. Burskiego i k1erowmka dziah1 światowego." Def:nitywne podpisanie •1;nowy wie przedstawicieli robotnik1)w, umo 

W1mornimJ front no~oiu i iorializmu u rzez wykonanie 1lanu i-lelni ·an 
Załogi fabryki A-51 i huty „Bankowo'~ pozdrawiają -towarzyszy pracy ZSRR 
WARSZAW~ (PAP) - Dnia 31 

października br. załoga stołeczne! 

fabryki sprzętu elektrotechniczne~o 

A-51 (dawniej .Marciniak) z okazji 
zbliżającej się 32 rocznicy Rewolucji 
Październikowej jednomyślnie uchwa 
lila wysłanie listu do i·obotników po­
krewnych zakładów pracy obwodu 
moskiewskiego. 

W świetlicy fabrycznej, udekoro­
wanej transparentami z hasłami mo· 
bilizującymi do wykonania zadań 
produkcyjnych, zebrali się natych· 
miast po pracy robotnicy 1\·szystkich 
działów fabryki. 

wyzwolicielki Polski Ludowe}, 
strażniczki pokoju. 

We wstępie listu robotnicy A-51, 
przesyłając radzieckim towarzyszoPl. 
brate1·skie pozdrowienia, życzą ser­
decznie nowych osiągnięć w budow­
nictwie komunizmu, w pomnażaniu 
siły Związku Radzieckiego - prze­
wodnika w walce o ideały całej po­
stępowej ludzkości - o pokój i soc· 
jalizm. 

Przez wykonanie zadań planu 
6-letniego - brzmi dalej list -
wypełnimy swój obowiązek wobec 
proletariatu całego świata, 
wzmocnimy Polskę, wzmocnimy 
front pokoju i socjalizmu, przy­
śpieszymy zwycięstwo nad impe­
rializmem. 

Takie jest nasze zobowiązanie -
brzmi zakończenie łistu v;obec 
was i waszego kraju, w rocznicę re­
wolucji, która zapoczątkowała nową 

My, robotnicy fabryki A-51, - erę w historii ludzkości - erę i:'Jcja­
stwierdza list - tak jak miliony !izmu i otwarła przed narodami 

ludzi pracy w całej Polsce, nie świata perspektywę dźwignięcia się 

zapomnimy, że życie na ze i na- z dna nieszczęść, wyzysku i wojen 
szych najbliższych, naszą wolną imperialistycznych - do sprawiedli­
ojczyznę i możność pokojowej wości, pokoju i dobrobytu. 

socjalizmu w oparciu o epokowe zdo 
bycze Wielkiej Rewolucji Pa·l:iziP.r­
niko\.vej dali wyraz swej głębokiej 

więzi : solidarności z klasą ro'!:>otni­
czą Związku Radzieckiego - z.wy­
cięskiego kraju socjalizmu. 

Pragnąc przekazać uczucia robot­
ników polskich w rocznicę R~wol11-
cj: Październikowej. załoga huty 
.,Bankowa" uchwaliła na zeb::an!u 
tekst listu do radzieckich towarzyszy 
pracy, postanawiają'c przest.ić go za 
łodze zakładów metalurgicznych w 
Tule. 

wę przyjęto beiz żadnych popra.w~k. 
Jedynie przedstaw:ciele majątków 

SS Benedyktynek z n~ej5cow:'lści 
Staniątki, OO Pijarów w Rai{owi­
cach, OO Jez.uitów w Zabbciu. SS. 
Dominikanek w Białej N:żnej i ~S. 
Klarysek w Starym Sączu uchylili 
:!5ię ·ocl ni!tychmiastowego podJlisa­
nia umowy. Stanov.risko to wyd..ije 
się tym dz.iwn:ejsze, że wszys~kie 
warunki umowy zaakceptowane ze.­
stały na>vet przez. kurię metropolita] 
na w Krakowie. Podkreślić na:dy. 
że· identyczną umowę po~is·ui ;uż 
w dniu 20 październ:ka wszys:y 11-
żytkownicy majątków kokleln~·ch 
w woj. poznańskim. 

Wykonanie plonów produkcji 

w przemyśle maszyn rolniczych 
WARSZAWA (PAP) - Przemysł 

maszyn rolniczych, który JUŻ w dniu 
l maja br. wykonał plan ~-letni, za­
meluvwał, że w dniu 31 październl­

ka br. wykonał również plan .·oczny 
za 1·ok 19'19. 

Do dnia 1 listopada br. fabryki. 
podległe Zjednoczeniu Przemysłu Ma 
szyn i Narzędzi Rolniczych wyn,ro­
dukowały około 320 tys. sz.tuk róż­
nych narzędzi, a ponadto wiele ty­
sięcy ton części zamiennych. 

Francja przed 32 roczn=cą 
Rewolucji Październikowej 
PARYŻ iPAP). - W całej Francji 

odbywają się przygotowania do uro­
czystego obchodu 32 rocznicy Rewo­
lucji Październikowej. Z okazji tej 
odbędą się manifestacje we wszyst­
kich większych miastach francu­
skich. Pizemówienia wygłoszą przy­
wódcy Francuskiej Partii Komuni­
styczne; z Thorezem, Duclos i Marty 
na czele. 

~ 

Gdy przewodniczący fabrycznego 
komitetu PZPR - Bronisław Chudy 
podkreśla przodującą rolę klasy ro­
botniczej ZSRR w ogólnoświatowej 
walce mas pracujących o pokój i so­
cjalizm, na sali wybucha entuzjazm. 
Podczas czytania listu raz po raz zry 
wają się okrzyki na cześć wodza 
światowego obozu pokoju i postęp•t 
- Generalissimusa Stalina, na cześć 
braterstwa narodu polskiego z naro­
dami Zwiazku Radzieckiego i na 
cześć braterskiej Armii Radzieckiej 

pracy zawdzięczamy Związkowi Pod listem w imieniu całej za!ogi, 
Radzieckiemu, zrodzonemu z Wiei złożyli podpisy członkowie prezy­
kiej Rewolucji Październiko\V(•j, dium zebrania. 
waszej bohatenkiej armii i wiei- * * • 
kiemu prz))<1~iel~wi ~olski - to· Katowice (PAP). W zwią'IB:u ze 

Młodzież Chin Ludowych zwiedza Słąsk 
warzyszow1 Stahnow1. bl" . · 32 · Wi'elki'eJ· I z uaJącą się roczmcą 

W dalszym ciągu listu robotnicy Rewolucji Pażdzicrn·kowej odbyło 
fabryki A-51 podkreślając, że two- · · · 
rzl} wspólne dzieło, dzielą się z to- się w hucie „Bankowa" wiel!<!e ze-
warzyszami rr.o!!ieckimi swymi osiąg bran:e załogi, na którym rob·.>tnicv. 
nięciami. manifestując swoją wolę budowy 

KATOWICE (PAP). - Bawiąca w I dE>czny kontakt z młodziei,<\ miejsco­
rolsce delegacja młodzieży Chin Lu- wych wkładów pracy. 
dowych z członkiem Komitetu Cen- Goście chińscy zwiedzili kopalniQ 
tralnego Związku Młodzieży Chin Lu , Zabrze-Wschóci'" i hutę „Pokój", in­
dowy<.h gen. Hsiao-Hua na czele, od tcresując się żywo warunkami pracy 
wiedziła w dniach 31 października i górników oraz osiągnięciami socjal­
i listupada Śląsk, nawiązując ser- nymi, 

, .....................•...................................................•............................. ~ •............................................................................. ._ ........................................ . 

(CIĄG DALSZY) E o p RA cy J o z EFA s rllA LI N A 5 J AKIE są więc drogi dalszego roz-

Tow~rzysv. Sta!in porikre~k, ~e 'V : l 5 .woju ~ar?dów po likwidacji u· 

Związ;lm Radz1l'C1nm nowe narody : : stroJu kapitalistycznego we wszyst-

socjalistyczne powstały na bazie sta- : K ł • d } • • " : kich krajach? Towarzysz Stalin prze 

tych narodów burżuazyjnych, po O· : ' ' w e s I a n a r o o ID a a e n I n I z m 2 : widuje trzy etapy rozwoju ludzko-

baleniu kapi~alizmu .- drogą ra~y- .• t„„„„„.„„„„.„.„.„„„.„. „„.„„„.„ •. „.„„„.„.„.„;. ś.ci po całkowitym obaleniu kapita-

kalnego przeistoczema tych narodow Napi!!ial A. Azizian hzmu. 

w duchu socjalizmu. Towarzysz Sta- Pierwszy etap będzie etapem wzro 
lin wskazuje na „całą ·epokę" kształ- dacl1 burźuazyjny•;h i so, jalistyczny.:h I marksistowskie, szowinistyczne po- teoretyczne tych wszystkicl1, którzy I konieczne dlu zespolenia się narodów stu i rozkwitu uciemiężonych poprr.e 

towania sie w Zwiazku Radzieckim jest wzorem twórczego zastosowania glądy w tej sprawie. mylą całkowicie różne pojęcia: „znic· i języków narodowych, a przeciwnie, dnio narodów i języków narodowych, 

narodów socjalistycznych. dialektyki materialistycznej. Towa· W 1!J25 r. towarzysz Stalin w prze- sienie ucisku narodowego" z „likwi· powstają warunki odrodzenia i roz- etapem ugruntowania równoupraw-

„Na, gruzach starych, burżuazyj- rzysz Stalin dowiódł naukowo, że po· mówieniu „O zadaniach politycznych dacją różnic narodowych"; „zniesienie kwitu narodów, wyzwolonych od uci· nienia narodów, likwidacji nieufno­

nych narodów powstają i rozwijają wstały w zaraniu kapitalizmu naród Uniwersytetu Narodów Wschodu" granic państwowych, dzielących na- s:~l' narodowegu pr~f'Z rewolucję ~'l- ści narodowej. w tym etapie ukształ 

się nowe, socjalistyczne narody, 0 burżuazyjny podlega dialektycznem11 poddał krytyce socjal-szowinistyczny rody" z „obumieraniem narodów" ze cjalistycną. tują się stosunki internacjonalistycz­

wiele bardziej zwarte niż jakikol· prawu zmian, ma własną historię - pogląd renegata Kautsky'ego, który „z_lewan~em s_ię ~arodów". Takie po· w swym genialnym dziele p. tyt. ne między narodami. 

wiek naród burżuazyjny, albowiem początek i koniec. Kres narodu bur- twierdził, że zwycięstwo rewolucji mieszame P.OJęĆ Jest. z grunt:u . sprze: „Dziecięca choroba „lewicowości" w W drugim etapie w miarę tego, 

są one wolne od nieubłaganych prze- żuazyjnego nadchodzi z chwilą upad- proletariackiej w austro-niemieckim czne z t_eor1ą rn~rks1~mu-lenm1.zmu ~ komuniźrnie" Lenin pisał, że „ ... róż· jak będzie się kształtować jednolita, 

ciwieństw klasowych, trawiących na- ku kapitali;mu, z chwilą zaprowa- zjednoczonym państwie w połowie prowadzi do nacJonahzrnu burzua7.YJ nice narodowe i państwowe między świato~va !l'ospodai·ka s~cjali,styczna, 

rody burżuazyjne i 0 wiele bardziej dzenia dyktatury proletariatu. ubiegłego stulecia doprowadziłoby ·lo nego. narodami i krajami ... będą się utrzy- „zaczme się kształtowac cos w ro-

ogólnonarodowe niż jakikolwiek na- Likwidacja narodów burżuazyj- utworzenia jednego, wspólnego języ- W istocie rzeczy zniesienie uciskn mywać jeszcze bardzo i to bardzo dzału wspólnego j~zyka, albowiem 

ród burżuazyjny." nych i ukształtowanie się narodów ka niemieckiego i do zniemczenia narodowego i rozwiązanie kwestii długo, nawet po urzeczywistnieniu ~op1ero _w ty~- etap1~ nar~dy. odczu-

Stalinowska charakterystyka du· socjalistycznych jest procesem nie- Czechów, których Kautsky szyderczo narodowej w ZSRR wykazało dobit- dyktatury proletariatu w skali świa- Ją komecznosc posiadama Jednego 

chowego i społeczno-politycznego 0 • uniknionym, tak samo jak nieunik· nazywał „podupadłą narodowością". nie, że w warui1kach zwycięstwa so· towej ... " Próby zniweczenia tych róż- wspólnego języka międzynarodowe­

blicza narodów socjalistycznych wy· niony jest upadek kapitalizmu i u- Towarzysz Stalin poddał ponownie cjalizmu w jednym kraju, różnice nic Lenin nazywał głupią mrzonką, go ... " Towarzysz Stalin wskazuje, że 

kazuje konsekwentny internacjona- gruntowanie się socjalizmu. Twórcą krytyce poglądy nacjonalistyczne narodowe między narodami nie za- jeśli idzie o okres obecny. na ~ym .etapie _języki narodowe i 

lizm tych narodów. Związek Ra~ l kierownikiem nowych narodów so· Kautsky'ego w swej pracy „Kwestia cierają się bynajmniej. Przeciwnie, Zniesienie różnic narodowych i zle- ~YSP?lny J~zyk międzynarodowy będą 

dziecki jest żywym wcieleniem scha- cjalistycznych może być jedynie naj- narodowa a leninizm" oraz ·w ref P.· w stworzeniu trwałego, wielonarodo- wanie się językó\\· - uczy towarzysz 1stmały rownolegle. 

rakteryzowanych przez .towarzysza bardziej przodująca klasa współczes- racie politycznym Komitetu Central- wego państwa radzieckiego, oparte· Stalin - nastąpi nie od razu po ldę- I wi:e~zci~ trze~~ . etap .rozwoj~ 

Stalina cech narodów socjalistycz· nego spoleczeństwa - klasa robot· nego na XVI-tym Zjeździe \VKP(b). go na zasadach równouprawnienia i sce kapitalizmu światowego, nie za Judzkosc1, kiedy rozmce narodowe i 

nych, jest dla wszystkich powst~ją· nicza, ~ na czele .ze swą ~wa~gardą Poddając krytyce nacjonal-szowini- niezłomnej przyjaźni między narada- jednym zamachem, nie wydawaniem ję~y.ki zaczną_ obumierać, ustępo":'ać 

cych narodów socjalistycznych J~S- komums~yczną, z. mternacJon.ahstycz- styczne stanowisko Kautsky'ego, to· mi, nadzwyczaj doniosłe znaczenie dekretów z góry. Takie wydawanie 1:11eJsca. ;vs:polnemu dla wsz?'stk}ch 

kra wym przykładeni.. internacjonahz· ną partią marks1stowsko-lemnowsk~. warzysz Stalin w swej pracy „Kwe- miał fakt uwzględniPnia różnic naro· dekretów z góry byłoby na rękę si- J<;>zykow:i sw1:it~wełnu, nas.tąl?1 wow-

mu urzeczywistnienia zasady równo stia narodowa a leninizm" wykazał, riowych, cech swoistości, przeszłości łom reakcyjn~·m, byłoby równoznacz- cza$ .,kiedy sw1atowy, socJahstyczny 

upi'.~wnienia narodów, w całej swej II. . jaka powinna być polityka zwycię· historycznej, bytu, obyczajów, oraz ne z polityką asymilacji, którą - ~rstem . ~ospo.dayczy .do~tatecz?ie 

polityce wewnętrznej i ~agra~icz~e~, W PR_A9Y „Kwestia narod~wa a skiego proletariatu "'. sprawie dal· poziomu kulturalne~o i rozwoju go· jak stwierdza to\\'arzys:r, Stalin - o:i:rzepnie ! _socJ~hzm we1dz1e do ~Y­

przykładem najwyższe.1 spistosc1, I Jemmz:m" tow~rzysz S~alu~ ~a- szego rozwoju narodów 1 języków spodarczego tych narodów. Towa- „wyklucza się bezwzględnie z arse- crn. na_rodow, kiedy narody ~rze~tJ: 

J.·euności moralno· politycznej całego\ kreśla drogi rozwoJU narodo;v i ich narodowych, jaki winien być jego rzysz Stalin wskazuje, że w okresie nału marksizmu-leninizmu, jako po- naJą_ się '~ praktyce ~ wyzs.zosc1 

<;połeczeństwa. języków narodowych na bazie zwy- stosunek do różnic narodowych. To- Z\'ltycięstwa' socjalizmu w jednym Jitykę antyludową, kontrrewolucyjną, l\'Spolncgo Języka nad Językami na• 

Teza tow.11r7.vi;za Stalina 0 naro· ciestwa socjalizmu, demaskując anty warzysz Stalin odsłonił bankructwo! kraju nie powstają jeszcze warunki, jako oolityke z1ruhna". rnrlnu-v"'i !D.c.n.) 
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lllllllllll!llllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll i jarzeniowych lampach 
Był pozny wieczór, gdy przed 

bramą PZPB w Pabianicah za­
trzymało się auto. Na magiczne 

w pabianickich PZPR 
słowa „Centralny Zarząd" otwo- maszyn obrączkowych w krąg ła- stawiona nowymi maszynami. 
rzyły się ciężkie żelazne wrota. godnego niebieskawego światła. Jeszcze nie wszystkie uruchomio-
'Kręta droga wzdłuż zabudowań fa - Jarzeniowe lampy! no, ale niezacUm~o już ożyją i 
brycznych zapewne dobrze była wtedy zawiruje 26.000 wrzecion. 
znana szoferowi, bo śmiało prowa Nowe maszyny światłem są wszystkie zachwyca 
dził auto wśród ciemności. Za· w nowym oświetleniu ne. Można całą noc pracować i 
pewne i dyrektor techniczny oczy nie są wcale zmęczone. A naj 
CZPB, tow J{łopotowski, bywał tu Długie rurki, oprawione w ema ·ważniejsze - mpżna 'całkowicie 
taj częstym gościem, gdyż wysko liowaną blachę, w;szą nad maszy usunąć pomieszanie niedoprzędu, 
czywszy z samochodu skierował nami na różnych wysokościach. tak często zdarzające się przy elek 
się do znajomych sobie drzwi i Spokojne i jakże miłe dla zmęczo trycmym świotle. 
otworzył je mocn;ym szarpnięciem. nych oczu robotnika, światło po­
Na podwórze wtargnęła struga ranka. W jego blasku widać do. 
oślepiającego światła. Przybysze kl.adnie każdy odcień niedoprzędu, 
zatrzymali się na chwilę, przysla widać najmniejszy błąd w przę­
n:ając ręką oczy. dzy. Młode prządki i obciągacz· 

W pierwszej sali było bardzo ki, przejęte są dumą, że to właś­
widno. W blasku 300-watowych nie w ich fabryce urządza się no­
lampy lśniły błyszczące okucia no WP oświetlenie. Śmiało odpowia 
wiutkich maszyn. Zgrzeblarki, dają na pytania gości. 
ciągarki wrzecicnnice. nie daw- - Jak się pracuje na nowych 
no sprowadzone do fabryki, zao- maszynach? Nie trzeba chyba na 
patrzone w specjalne pyłochłonne to odpowiedzi. Wystarczy spoj­
urządzenia. Powietrze świeże, ro rzeć. Pneumofile pochłaniają 
botnicy krzątają się w czystych wszystek kurz i zerwaną przę­
fartuchach. Goście' szybko prze- dzę. Wrzeciona, oddzielone spe­
szli do następnej sali, rozglądając cjal~ymi .,klapkami". wirują bez 
się ciekawie dokoła. Nagle znik- zarzutu. Każdy „obrączniak" ma 
nął żółty blask elektrycznych j swój napęd elektryczny. Gdzie 
lamp. Przybysze weszli do sali spojrzeć, cała olbrzymia sala za· 

Doskonałe warunki 
pracy 

Tow. Kłopotowski tymczasem 
rozprawia żywo z majstrami i kie 
rowniktem sali. Śpiesznymi kro 
kami przemierzali „ganki" i szero 
ki korytarz. biegnący wzdłuż sali. 
Porówn'[w~li rozmieszczenie lamp 
wypytywali prządki. Jak będzie 
lep'ej. wyżej czy n;żej. wzdłuż 
„ganków" czy nad maszynami? że 
by niitdzie nie padał cień, żeby 
wszędzie docierało wn:kliwe, błę­
~itne światło. 

- Tak będzie najlepiej. Prząd­
ka powinna się znajdować po· 
środku kwadratu lamp. 

poszczególne oddziały. Dzięki te 
mu wzrośnie jakość przędzy, su­
rowych i gotowych tkanin. Dzię 
ki temu lżejsza stanie się praca 
robctnika, który nie będz i e psuł 
wzroku nadwyrężając oczy przy 
mdłym elektrycznym świetle. 
Wszystkie wysiłki naszego pań· 
stwa idą przecież w tym kierun­
ku. by ułatwić ludziom pracę, by 
raz na zawsze zlikwidować dawne 
fabryki kapitalistyczne, ciasne, 
brudne, ciemne, pełne zużytych 
de; ostatka maszyn. W nowej Pol 
sce praca musi być radością, fa: 
bryka - miejscem, do którego ro 
botnik śpieszy z ochotą. Dążymy 
do tego. by wszvstk;e fabryki włó 
kiennicze przekształcić w takie, 
jak PZPB 21 i PZPB w Pabiani­
cach. 

W o.ddali majaczyły już w mro 
ku wysmukłe sylwety kominów. 
Auto szybko zbliżało się do Ło­
dzi. 

W ustroju socjalistycznym 
nie może hyc inaczej - powie­
dział twardo jeden z towarzyszy. 
A lny przymknąwszy oczy ujrze­
l:śmy wszystkie znane nam fa­
bryki, wszystkie łódzkie PZPB 
oświetlone jarzcniPwym światłem, 
zapefhione non'ymi maszynami i 
ludźmi o twarzach jasnych od 

U Tkacze ' waga~ zakładów 
Gdy przybysze mijali znów 

pierwszą. salę mimowoli zmrużyli 
oczy. Jednak drażniący jest blask 
światła elektrycznego! 

szczęścia. 
H. Sam. 

Uszczęśliwione mamusie karmią swoje maleńslwa 
w pięknym żłobku fabrycznym 

wełnianyche 
11-go listopada upływa 
zgłoszeń do konkursu ==-=ldiiiM=""" 

termin 

Jak już donosiliśmy, prze­
mysł wełniany w celu podnie 
sienia jakości tkanin ogłosił 

konkurs dla zespołów tkac­
kich. Termin zgłoszeń upły­
wa z dniem 5 bm. a dotych• 
czas wydział współzawodnic­
twa przy Centralnym Zarzą­
dzie Przemysłu Wełnianego 
zanotował zgłoszenia nie wie 
Ju zespołów. Prócz „Wełnia­
nej Jedynki", która zorganizo 
wała 7 zespołów konkurso­
wych, zgłosiły się następują­
ce zakłady: PZPW Nr 3, któ· 
ie mają 4 zespoły konkurso­
we. N a ich czele stoją tka· 

ZMP-owiec Tadeusz Piestrze 
niewic~. W PZPW Nr 2 ist· 
nieją już 4 zespoły, prowadzo 
ne przez tow. tow. Tadeusza 
Kor lińslrng-0 Frą.nciszkę Ka 
wałek, Józefa Sło~ńskiego i 
lgna~ego Sałatę 

Na dworze warczał już motor 
samochodu. Za chwilę gładką szo 
są mknęło auto w stronę Łodzi. 
Wśród· podróżnych panowała 
przez chwilę cisza. 

- Fabryka przyszłości - po­
w!edział ktoś - mając na myśli 
dopiero co zwiedzone PZPB w 

Pabianicach. 

Tak będzie wszędzie 
Tow. ltłopótow: !fi odwrócił się 

gWałtovvnie w stronę mówiącego. 

Przqqotowujen19 §ię . 

do Ili Wystawy Gazetek ściennych 
Minęły dwa tygodnie od ' od· 

prawy korespondentów i redakto 
rów gazetek ściennych, na której 
towarzysze dowiedzieli się o OT­
ganizowaniu III Wystawy Gaze­
tek, poświęconej Miesiącawi Po­
głębienia Przyjaźni Polsko-Ra­
dzieckiej, oraz za.poznail{ się ze 
stctjącymi przed nimi w związku 
z tymi zadaniami. 

/ Nagrody · · I 
dla wyróżnionych 
· zespołów 

Wystawa gazetek ściennych wzbudza coraz większe za„ 
interesowanie. Wyrazem tego jest m. in. zgłoszona przez 

liczne instytucje łódzkie gotowość ofiarowania okoliczno„ 

ściowych nagród dla wyróżnionych zespołów redakcyjnych 
najlepszych gazetek ściennych. 

I cze: Maria Chojnacka, Stefan 
Janiak, Józef Januszewski i 

Pozostałe zakłady - a jest 
ich w Łodzi wiele, dotych­
czas jeszcze nie zgłosiły ani 
jednego zespołu. Przypomi­
namy więc, aby uczyniły to 
jak najszybciej. Pięć zespo­
łów, które w bieżącym miesią 
cu uzyskają najlepsze ~yniki 
pod względem ilości i jakości 
nagrodzonych zostanie przez 
Zarząd Główny wysokimi na 
grodami pieniężnymil 

- Przyszłości? Nie, teraźniej­
szości! Nowe maszyny instaluje 
my także w PZPB Nr 4 i 21 oraz 
w innych zakładach. W tych fa­
brykach również zakłada się o­
becnie w niektórych oddziałach 

lampy jarzeniowe. Ponieważ wy 
twarzamy je już w kraju, należy 
przypuszczać, że przede wszyst­
kim przemysł włókienniczy zosta 

I nie w nie zaopatrzony, że uzyska. 
ją je całe fabryki, a nie tylko 

W ciągu min:onych dn:l niemal 
wszystkie kolegia redakcyjne 

prowadziły ożywione prace, których 
częściowe rezultaty mogliśmy obej­
rzeć na odprawie. odbytej 31 paź­
dz:ernika w Redakcji „Głosu". Re­
daktorzy gazetek ściennych z PZPS 
Nr 1, PZPW Nr 2, Miejskich Za.kła­
dów I~omunikac,Yjnych, Dziewiar­
skiej 5-ki i Ube?;piecza.lni Społecz­
nej przynieśli gotowe już numery 
wystawowe swych wydawnictw. 
Przedstawiciele innych zakładów 
zapoznał: Żebranych ze stanem prac 
oraz przedstawili projekty swych 
gazetek. 

Uczymy się z uzyskanych doświad 
czeń, z dokonanych osiągnięć i błę­
dów, dlatego teź przy opracowywa­
niu gazetek dużo uwagi należy po­
święcić omówieniu ich dodatnich i 
ujemnych stron. 

A więc powiadomili naszą Redakcję o ufundowaniu oko-­
licznościowych nagród: Centralny Zarząd Przemysłu Dzie„ 
wiarskiego, Powszechna Spółdzielnia Spożywców, Central· 

ny Zarząd Przemysłu Jedwabniczo-Galanteryjnego i Cen· 
tralny Zarząd Przemysłu Wełnianego. 

Za ,Przykładem tym pójdą niewątpliwie i inne instytucje 
państwowe i społeczne. 

Nasi korespondenci fabrJ)czni piszą 
•1111111·1111r· 1t11111 .11111 .t111• 11111111· 111.1:11 1,111· ·1 11 ru 

Ten pomysł trzeba jeszcze raz sprawdzićł Na ostatniej odprawie zebran: pod 
dali ocenie gazetkę PZPB Nr I. 

jaźni Pols.ko-RadzieokieJ, odpowie­
dzi Redakcji itd. 

Szata graficzna gazetki jest skrom 
na, lecz wykonana starannie. Podo­
bizny Len;na i Stalina, znaczki 
TPPR - wszystko to podkreśla oko­
licznośc:owy charakter gazetki. 

Ruch racjonalizatorski w zakła· 

dach naszych PZPJG Nr 8 rozwija się 
toraz pomyślniej. 

Przemysłu Jedw.-Gal. odrzucił ten przeszło pół roku bez najmniejszego 
pomysł. Jako motyw odrzucenia po- zarzutu. Uważam, że wynalazek tow. 
mysł11, CLPJG podał, że tryby do na Matusiaka należy jeszcze raz rozpa­
pedu hybowego muszą być wykona· trzyć, ponieważ krosno z tryb.1mi że 
1;e nie z żeliwa. lecz ze stali, co na· liwnyrni pracuje całkowicie zadowal 
rażał0by fabrykę na poważne kosz- r.iająco przysparzając wiele oszczęd 
ty. Tymczasem tow. Matusiak w kro ności. 
śnie, na którym przeprowadzał do-
świadczenia, zastosował właśnie try­
by z żeliwa, i to w dodatku tryby 
stare. Mimo to maszyna pracuje juź I 

Stefan Bocheński 

korespondent fabryczny 
z PZPJG Nr 8 

Jedenasty numer „Głosu Włólmia­
rza" jest niewątpliwie lepszy od po­
przedniego zarówno pod względem 
treśc:, jak i formy. Zamieszczone ar 
tykuly poruszają sprawy aktualne 
zakładu, a więc - konieczność ter­
minowego wykonania zobo\l\l:iązań 
produkcyjnych. Znajdujemy tam 
również wypowiedzi przodowników 
pracy, wspomn;enia robotnika „Je­
dynk:" - uczestn~ka Rewolucji Paź­
dziernikowej, fabryczną kronikę z 
obchodu Miesiąca. Pogłębienia. Przy-

Lecz obok zalet posiada „Głos 
Włókniarza" również i swe niedocią 
gnięcia. Artykuły są przcważn'.e 
zbyt rozwlekłe, a t. zw. „czołówka·' , 
poświęcona 32-ej rocznicy Rewolu­
cji Pażdziernikowej jest w treści 
swej zbyt ogóln;kową i nie nawią­
zuje zupełlilie do lokalnej problema 
tyki. 

Niedawno tow. Wacław Matusiak, 
wielokrct1.y racjonalizator wprowa­
dził nowe ulep~zenie. Polega ono na 
zastąpieniu napędu pasowego przez 
trybowy. Tow. Matusiak pomysł 

swój wykonał i zastosował w prak­
tyce. Tryty, za~tępujące w tym wy­
podku pasy, tow. Matusiak · wy­
szukał ze złomu. Krosno, w którym 
zastosowano napęd trybowy, pracu· 
je daleko lepiej od krosien z napę­

dem pasowym. Uniemożliwia ono 
szarpanie krosnem i umożliwi.a rów­
nomierną pracę. 

Od naszych chłopskich korespondentów 
------------.;..----------------~-----------------------

Ocena gazetki PZPB Nr 1 wywo­
łała ożywioną dyskusji). T.:iwarzy­
sze mówili o swych wątpliwościach, 
zapoznawali z trudnościami ~ osią­
gnięciam.: pracy. 

Na wielokrotnie stawiane zapyta­
nia, w jaki sposób pow:ązać spra­
wy ogólne, „pozazakładowe", ja!< 
np. rocznicę Rewolucji Październ:­
kowej, z zagadnieniami terenowymi 
fabryki, ciekawie i pouczająco od­
pow:edziała korespondentka fabrycz 
na z Łódzkich Za.kładów Wytwór­

w ramach ·Miesiqca Pogłębienia Przyjaźni Polsko-Radzieckiej 
Oszczqdności, jakie można uzyskać 

dzięki tej inowacji, są znaczne. Zro­
zumiemy to, kiedy obli::zymy, że zu 
życie pasów na jedno krosno wynosi 
mies;ęcznie w przeliczeniu na złote 

około 67t złotych. Pomimo tak wiei· 
kich udcgodnień, Cehtralny Zarząd 

kjno objazdowe gościło we wsi Rokiciny - powiatu brzezińskiego 
„Kino przyjechało. Kino przyje· 

chało!" Mieszkańcy naszej w10ski z 
radości!} witali przybycie kina objaz­
dowego, które w czasie trwania Mie­
siąca Pogłębienia Przyjaźni Polsk:>­
Radzieckiej odwiedziło Rokiciny. Do­
tychczas ekipa filmowa zjawiała się 

Uroczysta akadelllia 
w hali Wimy 

Związek Zawodowy Włókniarzy organizuje w sobotę 5 listopa­
cht 0 gcdz. 18.30 UROCZYSTĄ AK ADEMI~ z okazji 32-~j rocznicy 
Rewolucji Październikowej. Na akademię wstęp ~aJą przed_e 
wszystkim przodownicy pracy i robotnicy, biorący udział we wspoł 
zawodnictwie. 

Po części oficjalnej, w której pr:irewidziany jest referat ~rzl"­
wodniczącego Związku Zawodowego Włókniarzy, tow. Kubiaka, 
wystąpi zespół teatru „Osa", który wystawi sztukę pt. „Wzywa 
Was Tajmyr", , 

Począwszy od dnia dzisiejszego bilety rozvrowadzac będiJ Rady 
Zakładowe • 

w naszej wsi raz na miesiąc teraz I my radzieckie, cieszące się tak:t- po- czych Aparatury Niskiego Na.pięcia 
zaś przyjazdy te stały się c;ęstsze. pularnością. w miastach, gdz!e są - tow. Żyżka, która zapoznała ze-

. , . wyświetlane w ramach Festiwalu. branych z ui·e.ciem treści będącei· w A zwolenmkow filmu mamy u nas Ob. h 
1

„ · · · 1 · k By 
. Jec a 1smy JUZ wie e w10se · · opracowaniu gazetki w swych zakła bardzo wielu. . · · S 1 G d · d h · , . . hśmy w Czarnocm1e, pa e, o z1a· ac . 

Tym razem wyswietlano film ra· . 'td A d . 1 d · zapa - w naszej gazetce zamieszcza-. . : " . nowie 1 . wszę zie u zie z -
dz1eck1 pt. „Dzulbars . Ludzi nag1·0-

1 
't . . d my artykuł o przemyśle elektrotech 

d 'ł · b d d · N . em Wl aJą nasz przyJaz · nicznym !4SRR :: ruchu racjonaliza-ma z1 o się ar zo uzo. awet z są- T k' d · , ·ez· n11·esz 
• • . „ .• , a 1ego z ama są rowm - torsklm w tym przemyśle. ATtykuł si~d~ich WJOsek:. ~ Kol~m.1 Rokic~n- kańcy naszej wsi. Wszyscy żywo pa- ten ściśle nawiązuje do aktualnych 

sk1eJ, ŁaznowskieJ Woh i Stefano· . · . k . t , 1· b a spraw naszego zakładu. Dalej w ga-. . . . . m1ętamy p1ę ne i war osc owe o r -
wa. Dowodzi to, ze filmy radzieckie T . t „ S tk . ad zetce znajdą się wrażenia z akade-

. . · k zy. „ rzec1 sz urm • „ po ame n mii, urządzone]· w naszych zakła-zyskuJą sobie coraz wię szą popu- Ł b " p· „ T · ·u p 1·my 
, , a ą , czy „ 1esn aJgl . ros dach w i'amach Miesiąca Pogłębien :a 

larnosc. . b · d ł , · p · ' · p 1 k R d · k' · t . , . tez o przy ywame o nas w asme rzyJazm o s ()- a ziec 1eJ, nas ęp 
KorzystaJąc ze sposobnosc1 wdałem k' . f 'J . d b nie artykulik o tym, jak powinno . . . . . z ta 1m1 1 manu przy czym o rze 

się w rozmowę z k1erowmk1em kma b b ł b k' . t k' b- pracować nasze koło TPPR. Koło 
, . , . . . . y y o, a Y 1erowmc wo ma 0 L;gi Kob:et wystosowało list do ko-1 z m1eszkancam1 naszeJ wioski. - . d d k 'dym seansem · , · . Jaz owego prze az biet radzieckich - i ten list row-
Tr~eb~ przyznać -:-- m?Wl 0 ?· Kł?- zapoznawało nas pokrótce z treścią nież zamieścimy w gazetce. Zapo­
dynsk1, członek ekipy kmoweJ, - ze filmu. Ułatwi to nam zrozumienie czątkowaliśmy zarazem w numerze 
chociaż trasę objazdu mamy norma!· filmu i łatwiejsze przyswojenie so· :nteresującą ankietę, w której nas: 
ną, jak zwykle, to jednak obsługuje- bie treści filmu. robotnicy wypowiadają się na temat 

nie 24 wioski, J'ak dot1.•chczas, a Stanisław Krakowiak l kobiety w filmach radzieckich. 
my . . Obok tych słusznych uwag, obok 
33. Chcemy bowiem, by jak naj" ię- korespondent chłopski ze w,;i na ogół nieźle opracowanych ga-
cei mieszkańców wsi zobaczvło fil· Rokiciny, pow . . brzeziński zetek wystawowvch. należv zwrócić 

I• 

uwagę na ujawniające s:ę jeszcze w 
pracy kolegów 1·edakcyjnych powai­
ne niedociągnięcia. Gorzej nawet, 
istnieją kolegia nie pracujące w o­
góle, a są nawet ! tak:e zakłady, w 
których nie ma żadnego kolektywu, 
wydającego gazetkę ścienną. 

Tow. Tomczak z Zakładów Mooha 
nlcznych im. J. Strze1czyka podkre­
śla. że słabe zainteresowanie organi­
zacji partyjnej często utrudnia pra­
cę kolegium redakcyjnemu. 

Tow. Potrychowa z PCH komuni­
kuje, że u nich koło ZMP wydaje 
gazetkę ścienną, a starsi towarzysze 
nie mogą się zdobyć na ten wysi­
łek. 

Tow. Kossmannowa. z PZPB Nr 8 
j tow. Wojcioohowsk:l z PZPB w Ru· 
dzle Pabianickiej stwierdzają, źe po 
mimo wysiłków nie udało im się zor 
ganizować kolektywu redakcyjnego. 
Komitet partyjny nie udziela ;m po­
mocy w pracy i w ogóle nie intere­
suje się sprawą gazetki. Takich wy­
padków jest jeszcze niestety w . Ło­
dz.i o w:ele w:ęcej. , 

* • • 
W najbliższą niedzielę, w przed­

dzień rocznicy Rewolucji Październi 
kowej nastąpi otwarcie li Wystawy 
Gazetek Sciennych. Kilka dni dzie­
li nas od Wystawy. Zespoły redak­
cyjne większych zakładów muszą o­
trzymać natychmiastową pomoc ze 
strony swych organizacji partyj­
nych. 

Pomoc zeSPolom okazała i okazuje 
także Redakcja „Głosu". ~: Pn1iąc do 
nich swych. współpracowników, któ­
rzy wraz z miejscowymi towarzysza 
m: przygotują gazetki okolicznościo 
we. 

Celem tej pomocy jest nie tylko 
wydanie wystawowego numeru ga­
zetki śc'.ennej, lecz zapoczątkowanie 
nowej, lepiej prowadzonej pracy ko­
legiów redakcyjnych. 

m Wystawa Gazetek Scten­
nych musi się stać pod tym 
względem przełomem i to zarów 
no w tyeh zakładach, gdzie ga­
zetki były już wydawane Jak I 
tam, gdzie ich dotąd jeszcze nie 
"vło. 

!t Sch. 

' 
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PIAN f'k~DUKe>J PRZf.~...ŁU ~~N~JtGO z.S:R.R. W ł950 R 

Przy realizacji wielkich celów Państwa Ludowego niezwy t ego _prócz dopilnowan'ia, a~y I czy ch J:>ędzie, nat:iralnie, w dal ~ 
kle poważna jest rola komitetów rodzicielskich i cpickuń- młodzież n asza zdobywała wie- nzym ciągu zadaniem bardzo waz 
czy i:h w dziedzinie w ychowania społecznegq. Dotychczas pra- dzę, aby wynik i w nau ce stały się nym. W tej dziedzinie jes t wiele 
ce komitetów wyrażały się raczej w postaci udzielania szko- dla n iej .sprawą honoru, t r zeba do zdziałani a. K om itety boryka-
łom pom-0cy gospcdarczo-o rganizacyjnej z zaniedbaniem znaleźć taką formę, aby młodzież ją się z brakiem funduszów, z nie 
strony wychowawczej. Wynikało to głównie z braku do· mogła uczestniczyć w życiu spo- wykończonymi r emontam i, z bra 
świadczenia or az nie znkre ślenia dość wyraźnego planu dzia foczeństwa i w następujących w k'.em funduszy na niektóre porno 
lania poszczególnych komit ctów. Obecnie, mając już w swym j ego łonie przemianach . ce szkolne itp. W tej dziedzinie 
do~obku pewną s?mę o~iąg nięć_ i doświ:1dczei1, ko~itety sto- Tutaj poważną rolę odegrać mo. wsp.ółpr~ca ~omitetu r~dzic!els~i~ 
pmo~vo. r1>zs~erza3ą zasięg . swe3 .P~acy I przystępuJą do wy- że współpraca komitetów r cdzi- 1 gC1 i ?1:1?kuncze~o n;oze r owmez 
11ełn1ama głownych swych załozen. I cielskich i opiekuitczych. Współ- p r zym esc zna cznie większe rezul-

l 
. 1 praca t a dot y chczas była zbyt luź ta ty od dotych czasowych. Dobrze s:ę też stało. że właśnie \Vpływ na wychowanie dziecka. 1 . . . .• • . 

1tagadn1enia wychowawcze były Współpraca ułatwi to wychow a - • n a . . Powmny i~tn~c '~sptolne . W_Y- Drzew. 
V ·i 

oma~anesRntj,niż zwy~~ na n~-nauayci~ k~i~t ro~i - ~~~ne~re~ e ?mit~~~c~. ------~----------------------------------------~ 
ostatniej n a1·adzie łódzkich komi- cielski i opiekuńczy moga udzie - ~8• e~y orga~iz~v;:c spo. amadm 

0 Os' rn· 
1
· ata mroki· 

tetów 
0

rodziciclskich i opiekuń· lać s obie nawzajem Wieiu cen- ~klezy . Z ro O n i a1;lłl l prdz~ OtW · rozprasza 
czych, ' nych spostrzeżeń. m_ am1 pr~cy, wspo z~\~O me wo 

Nal · · t · t . d p1 acy powinno znal ezc w s zko-ezy parnię ac o ym, ze a- ł h 1 f · · k I 
Wychowanie społeczeń­

stwa socialistycz.nego 
P ierwszym ogólnym i najważ­

n :ejszym celem kom itetów j est 
wychowanie nowego socjalistycz 
nego społeczef1stwa. J est to za­
d~nie t rudne, t rudnie jsze od pr ze 
b u dowy us troju gospodar czego. 
J ak ie m etod y p r acy obrać, b y do 
konać tego dzieła? 
Należy przede wszystkim o ­

!Przeć się n a dotychcza sowych do 
świadczeniach komitetów. Do­
świadczenia te wskazują, że po­
·ważnym, utrudniaj ącym u zy ­
s kanie wpływu n a młodzież n iedo 
c;ągnięcicm jest wyst~pujący jesz 
cze n iejednokrot nie brak współpra 
cy między k cmitetami a n auczy­
cielstwem. Współpraca ta jest 
k onieczna. ponieważ zarówno dom 
jak i szkoła wywierają ogromn y 

J·em d zi' · mł d · · d t ac w asną ormę, a zyc1e sz o . y s o 21ezy p o s awy · · ć b 
zupełnie now · 1 . . ne me moze pozostawa o ce ro· Odwiedziny na kursie dla analfabetów 
, , . . eJ. mora n osc1, mo- b otnikom. 

ralnosc1 socJnhstycznego społe- W świetlicy Związku Zawodowego kie jest główne miasto na śląsku ?" - Dawniej, gdy otrzymałam list, 
czeństwa. Trzeba zaprawić mło­
dzież do ·walk i z tym wszystkim , 
co m a cech y wyzys ku, ucisku, 
wst ecznictwa i ustroju k ap i talisty 
cznego, należy zaszczepić je j m i­
łość do P olski Ludow ej i jej bu­
down iczych. Należy zazn ajom1c 
mtode pokolenie n ie tylko z cela. 
mi i zadan iami h istorycznymi 

P artii i klasy robotn iczej, a le rów 
nież z sukcesami i trudnościami 
w walce o realizację socjalizmu, 

Udział młodzieży 
w iyciu społeczeństwa 

N 'c wolno zapominać o tym , co 
powiedział Lenin .,bez pracy, bez 
walki, książkowa znajomość ko­
munizmu jest nic nie warta". Dla 

A le nie na tym koniec. Zadania Pracowników Służby Zdrowia przy „Jakie znajdują się tam bogact\m nnriałam iść do sąsiadki , żeby mi 
komitetów muszą także sięgać ul. J aracza 19 prowadzony jest kurs mineralne?". go odczytała. Teraz nie t ylko sama 

d · • , k 1 h B dla analfabet ów. Przy dwóch dużych - „l'lrocław", - „węgiel" - pa- przeczytam, ale i napiszę tist. Pricd 
p~za go. ziny zaJ.~c sz. 0 n yc · 0 stołach zasiada kilkanaście kobiet i dają odpowiedzi. kilkn dniami własnoręcznie napisa· 
W!em niesłychanie wazne. są czyn kilku mężczyzn. Czytają wła:lnie m-y - A kto był pic1·,vszym w P olsce łam pierwszy list do s~·na w wojsku. 
n ik i, kształtuj ące psychikę mło - , wek z „Bartka Zwycic;-zcy" Sienlde- przodown ikiem pracy? - pyta naa- 1Vyobrażam sobie, jak się ucieszy. 
dzieży n a gru ncie domu czy • wicza. cz~·c;elka. gdy go otrzyma. 
m iejsc rozry wkowych, gdzie czę- j --: Kurs r_iasz t r wa. od 30. czcrw"a - Pstrowski - odpowiada nar::z Inni słuchacze są zadowoleni, że 
sto zakradają się wrogie elemen- . - mforn~u,Je nas k1_er?wn.1k knrsu, kilka glosów. - J ego imieniem na- mogą si~ kształcić. Zicsz~ kicrow· 
ty reakcyjne dażace do zd emo - I t ow. Kr cJczr. - Dzi:h si~. on na zwano picrw::::i;y, wyprodukowany w 11ictwo kursu upr:i:yjenmia im naukę. 

. .· ' · · . I dwa zasadmcze stopnic : mzszy - Pol;;ce rudow<,>glowkc! - uzupełnia "' d ł r a1Jzowa111a _młodego pokolenia.; elementarny i wyższy. Na niżs~y '.l - ktoś. .\ie awno :::.uchacze zbiorowo byli 
Na t y m o dcinku_ wy_datną p o_m_oc 1' częszcza.1·n. calko1"1·c1· analfabeci·, . by L i • w teatrze. Odbyli także wspólną wy-

ł d 
u " e.{CJa nauki o Polsce \Vspółczes- cieczk<;! do Krakowa, a t eraz wybic· 

przynoszą orgamzaCJe m o ziczo- . uczyć się pocu}tków czytania i pi.)a· nej sie końcu·. - · · d n• 
we, Zl\'IP i Z.HP. T r zeb a s'ę więc l nia. Na. kur.;ie wyż„zym znajdują si~ - Teraz napiszemy krótkie dyi<· taJą Się 0 nar!O.Zawy. 
z n im i ściślej powiązać, dopomóc ,1 i: rz.,eważnic . sa.m.oucy,_ w_y_kazujący tando - mówi nauczycielka. Nauczycielka jest również zado-

lf t • . • wolona ze swych „uczniów". do rozszerzenia zasic:gu icll" dzia-: JUZ pr;:y;i9 Jmm~.i ~na.Jomos~ .a a ;e: Podchodz::ny do grupy słuchacz~;. _ Rzadko kiedy spotkałam się ·-
łan'a, do przełamania oporów. · tu. Opro.cz po:;'.ębiama u~1leJęt:iosci Zwi::. :i:e~' prze7. zorganizo,rnnie 

1 
n:ówi - z takim zapałem i chęcią do 

tk . 1 • ~ ,· 'd , .•. ; c>:ytan1a i p1sama, ucz:t się om ra- L 1 • . b G t 
1. 

w1ącyc 1 . .J ~.,zcze \\ sro n 1e1do - 1 clrnnków oraz 1lauki 0 Polsce \Vsnół- ~ego rnrr.u - n;ow1 o . . - o \\' I)· nau ;1. , 
r{c1:1 r o_dz!c.ow. \Vspółpraca z or ; czesnej. P i·zeii·idyiy.1 nc je,;t także. u- l'Zył nam okno na świat. - Człowic~ Przerwa sie koi'1czy wobec cze"'o ' 

l t · ł d · · ! • nie umic_i:,cy czytn~, ani pisać cznje żegnamy mil~;ch sluci1~czy kursu, ż~•. I gan;zaCJam1 u a w1 m o z ezy w a l r ucbomienie kursu trzcciegoo, na któ- . . 
1 1 • . . . . 

ściwc wykorzystan ie czasu p oza- , r y przejd:~ po zdaniu odpowiedniegoo się, J<l.' )CZ re:;i, me wie, <:o się w:i- cząc im pomy~lnych wyników w na·1· ! 

••••••••••••••••••••••••••••••••••••••.-••••••••••••••••••n•••••••••••••••••••••••••••••••••••• ';::::ia organizacyino- ! ::::n;;,;.;~:::;,~~:;:;~::~::;; ·~pł··:,~~s::a .. ~:r.i'~z:~:.e .. „ ••• r„a""d"''z„.:,··e····c:·c ... „,„.„„d„„y .... s„.~:;;·1-;;j;::. 
gospodarcze I ciągu tow. Krejczy - uczęszcza 48 l\Q il . 'i! 

• • • 1 o?ób~. ~tano"-iącyrh 100 proc. ogó.łu d • • „ 
. To są głowne_ zad~ma kom~ te- 1 me;_1s~11.:nnrch na nasz~:m ter~me. • na UtWQrQml ltteratOW polsk1"ch 

tow. bez wyliczania szczegolo- ' ' s\~ iethcy, do~ąd się .udaJ;n~y 

ma własne odrebn e w arunki kt . r.auk1 o Pobce W spolcze:incJ. P r z~d I d 'ł d k . 
w ych. ponieważ każda ze szkół 1' nac.;i:::pmc, ori.bywa, si~ '~·łasm.e le~r~a. z·wiązek P isarzy Radzieckich go W ydawnictwa Zagraniczne1· Ll 

. ' . . . , . o ka:i.dyn1 ze słuchaczy leża mapki Pol· I przeprawa zr ys U>SJę na t.emat tera lury. 
r p n alezy uwzględn!ac w plamc ski. Nauczycielka mówi o §lasku , je- ' zbioru ,,Nowe po/siw~ opowiada- Książka za wiem nowele i opo­
p r a cy komitetów. P okonywanie) ~o histori i i bog-actwach 'natur~\l- \ r~:a", który ukaz.at się w jęz.yk:u w iadan\a Ado\ta Rudnickiego·, J e­·w wyniku dział ania pra'.,., rządzą- Dotychczas ukazaly si ę Leont iewa trudności org anizacyjno-g ospodar n~·c:h . R::iz po r az rzuca iiytania: „.J ·1· i rc1syjsk lm n akladem ]'.1osk:ewskle r;·ego Putramen ta, Wa ndy Żól­

cych ka pitalistyczną produkcją i wy- ,.Przedmiot i nauka ekonomii poli· 
· 0 · · z k ' kiewsk i.e.j, Jar os!awa Iwas7.ki"e1·•1. 

„Biblioteka Ekonomiczna" 

mianą, :i" iat kapitali;;tyczny przeży- tyczne)'", ;;trow1t1anowa „ .ary;; e -o-· p I k l d b k "' 
wa .nieustanne w:;trząsy. Podstawo- nom ii przedkapitalistycznych forma- o s a u o w a swym ro ot n ., o m :-1.a, H eleny Boguszewskiej , W oj· 
wa sprzec:mosć kapitalizmu - s110- cji'", Kozłowa , ,Początki kapitalizmu - ciecha Zukrowskiego i innych 

1 

łeczny !>JJ03Ób wytwarzania i kapita - - Produkcja towarowa - Pieniądz", współ.czesnych p :sarzy p olskich. 
li 5t~ czny spo:-ób przy~łaszczania - Kuiniccowa „Kapitał i wartotić do-
prowadzi nieuchronnie kraje ka pita- datkowa", 0 3trowitianowa „Płaca ro· 96 rodz1·n no' rn1·czych otrzymało mieszka n i a domach ZOR u Krytyczną ocenę zbioru prze· 
!istyczne do kryzysów, zjawiska mJ.<l- bocza i dziei1 roboczy'', \\'ygodzkiego 5 W nowoczesnych - prnwadził Walerian Arcimowski, I 
produkcji, przy jednoczesnej nędzy „.\kumulacja ka11itału a zubożenie podkreślając, ż~ książka p rzedsta 1

1 mas, którn nie są \ I' f'b nie zaspokoić proletnriatu", „Przeciętny zysk i ce- Na budowanym przez Zakład Osie ski, jaką rząd Polski Ludowej otacza ce", górnik przcdowy - Jan l\Iaczu-
swoi<:h potrzeb, do olbrzymiego mar - na produkcji'·. ,.Kapitał handlowy dli Rl)bolniczych osiedlu „Koszutka" 11esze robotnic:ze w kra ju. Ta troska la, wykonujący 200 proc. normy mie wia znaczny okres hi.storii narodu 
notrawstwa, powodowanego mewyko- i zy'"k produkcji", ,.Kapitał pożycz- koli) Katowic odbyło się ołicjal nP. jest dld mnie bodźcem do dalszej sięczuie. pclsk;eg o. zawarte w zbiorze u-
l'Zystnniem sił wytwórczych poszcze- kowy i kredyt", Ost rowitianowa przekazanie do użytku górnikom ko- jeszcze bardziej wytę:i.onej pracy w \Vśród górników, którzy otrzymali 
g·ólnych społeczeństw, do masowego .,R<>nta g runtowa a rozw()j kapitaliz· palni „Katowlce" i „Eminencja" 96- walce o pnekroczenie planów pro- nowe miC'szkania znctjdują się czolo· twory odzwierciedl'1ją w p'.ę,knej 
bezrobocia. mu w rolnictwie", Trachtcnber g-a dwuizbowy ch mieszka1i w nowowznie ctukcyjnych i odbudowę życia gospo wi przodownicr pracy kopalni „Ka- formie a rtystycznej upa dek sta· 

Kn.•z,•;;ów me zna Zwia. zek Ra- „Reprodukcja ka)>itali~tyczn a a kry- slonycb 8-miu nowoc1esnych dwu· cli!rczego naszej Ojczyzny". towice · - Paweł :KorcFl:;, Hcnn.rk lk d 1 ' · t h bi 1 h 1 • 1 re :~o systemu, wa. · ę n aro u po <lziccki, który zrealizował socjalizm, zysy ekonomiczne·', Leontiewa „Im· Pl~ rowyc 0 rnc · z wielką również radością powitał Siko(3, Emil Ślusarczyk, \\Tilhelm 
· · · 1 · d 1 • • l · i· · k 111onopol1·st,·czn6 fita · · k · , , I • k' ·1 · · · s kieqo prz=ciwk o hitlerowe~k.m O· me znaJą g-o tez naJe emo.;:racJ1 u- l>eria izm 1a o , · • · • lJk•.:>ł1c7one ct0my, są częscią po· fakt uzvskama nowcqo mies;. ·ama v,at ac11,1ws ·1 oraz naJ eps1 gormcy 

dowej, które wkrocz~·ly na drogę do dium kapitalizmu'·, Blumina i Trach- wstaj:\ceno osiedla górniczego, którn p1zocluwńik p1ury kopalni „Katowi· kopalni ;.Emir.encja'', ;,.upantom , wyzwolenie Polski 
~oc.ia lizmu . Jed.vną drogą prowadzą- tenbe1·<a·a „W:;pólczesne teorie bur · l i czvć bc;dzic .. ogo'l6 m 22 bloki· m1'esz· A · R d k · 

k ·· 1·t ·•• ' przez nnię a ziec ą i pierwsze <'ą do likwidacji kryzy-ów jest żuazyjnej e onomn po 1 ycznei oraz kalne. PelL,żo:1e bli~ko centrum mia· 
obalenie władzy kapitalistó\\· i uspo- omawiana wyżej praca :\l endelsona stu. na wvgodnym szluku komunika- Robotni·cy- na k·ierowni·czych stannmr·skach kroki narodu polsk'.ego na drodze 
łecznienie środków produkcji. „Kr)· zysy i cykle epoki powszechne- t yjnvm esiedle posiadać będzie wła- ·ti U budown ictwa nowej d ~mokratycz. 

Te zagadnieniu ,;ą pr zedmiotem go kryzysu ekonomicznego". sre przedszkole i spó!dzielnie. 
rozważań radzieckiego ekonomisty Książki te o nadzwyczaj niskiej ce- Vv Pmi.slwo"l'Ym Przedsiębiorstwie lemu opanowaniu zawodn. nej Ojczyzny. 
J,. l\lendelsona, autora pracy l)Od tyt. nie (w granicach od 60 do 170 zl ) są Pierwszym mieszkańcem w nowo- Połowów Morskich „Barka" w Świno .„ " ·:• Zabierając głos w dyskusji wy 
, ,Kryzysy i cykle epoki powszechne· nie tylko cenną pomoca dla studen- wvbudownnych blokach został czo- uj~ciu, ;-o~ tala mianowana kierowni- Dni•l 30 paź.dziernika br. w sali 
go kryzysu ekonomicznego" . Praca tów przy nauce ekonomii marksi- łowy przodownik pracy kopalni „Emi kiem !iieclarni ob. Peli\gia Odrobna, WR w Szczeclnii:: odbvła się urn- b itni znawcy literatury, krytycy 
ta ukazała się niedawno nakładem stowskiej . .!'.\apisane w sposób bardzo nencja", ri:bacz przodowy - Stefan ialrudnioha dotychrzas jako pracow t zvstość zako1jc_zenia budowy ~ierw- j pracownicy wydawnictw mo-
Spóltlzielni Wydawniczej .. Książka i przystępny winny trafić do rąk każ- MachNski. i'vlucherski nic ukrywa nica fo:ycrna. szego s1ybkosc1owca, wm1es1onego k' k ' h odk ~lir . !Iw 
Wiedza·• w ramach „Biblioteki Ekono- <lego, kto chce zapoznać się z mar- 5wej wielkiej radości z możności Ob. Od1 obna jest córką rolnika z na ternnie miasta. · Is .ews l C p res 1

' ze wa 
n1iczne.i", jako trzynasta jej poz;-.·cja . ksistowską ekonomią polityczną i kto :nieszkania w tak dobrych warun· pozna1'1sklcgo. Po ukoi'1czcniu szkoly W rzasie urcczystości przodow- w literaturze polskiej O I€Cl/izm 

Wydawnictwo to j.,st ze wszech pragnie POl!'łębić swoje wiadomości kach. powszechnej pracowała na roli. P..i nik p r;icv Antoni Rajman otrzymal rozpoczęta nazajutrz po wyzwole 
miar poż~·teczne. Już samo zesta- w tej dziedzinie. „Cieszę si ę niezmiernie - mówi 'l':ojnie osiedliła sie w Swinoujściu, n~minacje na. ,, ~cedyrcktora p_1oduk: niu zachowuje w pełni si.voje zna , 
wienie t_\·tułów prac "·~·bitnych eko- Xiektóre z nich są jnż wyczerpa- on - z otrzymanego, nowoczesnie qclzie pre:< owała jako ekspedientka. CJ I w Szctecmslnm ZjeC:.noczemu Pan • . , . • . .. 
nomist ów radzieckich, wydanych ne. świadczy to najlepiej, jak bar- urządlOr.ego, dwupokojowego, pięk· {. dniem 1 k-,vietnia 19.;.9 r. zoslułd stwowycłl Przcdsi<;biorstw Budowla- czen1e I ostrosc. Zebrani wyra71Jz 
przez „Książkę i Wiedzę" w ramach dzo potrzebne b~·ł;v polskiemu czytel· nego mie~zkania, co pozwoliło mi o- pnyjęta do przedsiqbiorstwa „13.ar- uych. . . . . . życzenie wydania vv· języku TO• 
tej Biblioteki ~wiadczr, jak poważ- nikowi. Tr?:eba hy więc pomyśleć puści(> d(ltychciasowe moje mieszka- ka" w charakterze sieciarki. Szvbki Robolmcy, k torzy wyroznili się •· ki i I two · . ól z 
ną lukę w naszej literatm·ze e~rn~o- o wznowi~niu tych. pozycji, których j nii: ~v ''••raku. Będąc. bezpartvjnym awans ob. Odrobna zawdzięczn swej puy budowie otrzymali dyplomy i S} /S m nnyc 1 u : ow wsp c e 
micznej wydawnictwo to zapelma. brak na pałkach księgarskich . (k) cosw.:.adcz-yłern na solne wielkiej t ro energii, pilności w pracy i doskona· premie. snych pisarzy polskich . •••••••• „„„„ ••••• , ••••• „.„ ......... „ •• „ ....................... „ ..................................... „~ ........ „ ............. „ ••• „ ....................... „~„ ...... „ ... „ .............. ~. , .......... ........ ... 

Opa1 ty na ze.sadzie demokracji . i 
sprawiedliwości społecznej ustroi 
Polski Ludowej wysadził z siodła ,.pa 
nów !Jraf6w", „punów obszarników" 
i „pa1~ów fabrvkantów''. . 

Postdwic.ny na gruncie nowej, so­
cjalistycznej 17eczywistości hr. Au· 
gust Bęc-Walski drepce w miejscu 
na przedostatn:ej stronie tygodnika 
, Przekrój", jako rozbitek „dawnych 
dobrych czasów", w których „imię" 
dawał człowiekowi majątek tudzież 
tzw. „dobre u rodzenie". 
śmieszny pogrobowiec ery mitry 

i porastającego w pieniądz pieniądza 
wzdycha do lat bezpowrotnie minio­
nych. „Auguście - przypominamy 
sobie jedną z „rozmówek Bęc-Wal­
skiego ~ jak ty możesz wytrzymać 
ze swoją żoną? Przecież to okropna 
baba! - Tak, ale, widzisz, bądź co 
bądź PRZEDWOJENNA". 

„Bądź co bądź" 
szambelani c 

Czarnoskalski.„ 
K•)media Józefa Blizil'lskiego prze­

nosi nas do „dDwnych dobrych cza· 
l'ów", tych jeszcze sprzed lat pierw· 
szej wo iny światowej; Pozycja aJ y­
stokra::ji jest jeszcze niby „mocna", 
a le już zaczyna ustępowa:: miejsca 
szybko wzbo911cającernu się miesz-

czaństwu, które potęgą kapitnłu na­
piera na bankrntujących feudałów„. 

„Dobrze urotlzony" Czarnoskalski 
ma, meslety, wic:cej długów na hipo· 
!!::Ce, mż wlosow na głowie \'\'!aści­
wic pewstaje mu z majątku jcdyniP. 
tvtuł szc>mbelanica, lecz cóż „po ty­
t~le, kiedy p'..!slka w szkatule". Tak 
powiada przyslcwie, ale powiada -
niesłusznie. Tytuł bowiem arystokra· 
tyczny to jeszcze w owych czasach 
- walor, k tóry otwiera.„ szkatu1ę 
burżm1zvjnych dorobkiewiczów. Czar 
noskalskl - acz bankrut - jest 
„bądź co bądź" szambelanicem. A to 
ma urok dla wzbogaconego sklepi· 
karza Dzicndzierzyńskiego i „obro· 
śniętego w pieniądz" Strasza. Obaj 
próżni mieszczańscy snobi chętnie 
przyjdą z pomocą finansową obdłu­
żonej C7arnoskale za cenę koligacji 
z arystokratycznym rodem. , Meza­
lians" Mc:;:.uycego uratuje od rozbicia 
jego splajtowanego papę. 

Menażeria typów 
Ktoś cmawiając komedię Blizit1-

5kicgo - określił jako ujemne figu­
rv sz tuk: jedy nie Strasza, Kolwicza 
i l)ziend7ierzyi1skiego. 

To trm hę za uhogo. Zgadzamy się, 
iż nie j<!st byudjmniej laclną mora!· 

nie sylwetka cwanego ex-pisarczyka 
S<!dowego. Stra5za, którego kaprys 
„wuj;iszka" uczynił panem na Zagrn 
jcwicach; pogardę w nas wzbudz:i 
hr. Kotwicz-Dahlberg, podupadły de 
gcnerat, ulrzymując:y sic: na powierz­
chni żrcia przy pomocy piec;;eniar-

ny pan r.a Czarnoskale wyzyskuje 
po złodziejsku przywiązaną do swe­
go d-inrn służbę, defraudując grosz 
odłożony nu. ostatnią godzinQ przez 
wierna Łcchcil•ska. 
Godną żoną swego rnc:ża jest szam 

bf'!anicowa Czarnoskalska, którą 

:········~·······································································: * / TEATR POWSZECHNY -.. * 
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~ BĘC-WALSCY z CZARNOSKAŁY · ~ 
··;;\ (0 komedii Blizińskiego „Rozbitki') /~·· 

: ..................................... ~ .......................................... : 
stwa i fngasostwa: nie podoba nam 
się rówmeż ,.sklepikarz - szlachci­
cem", Dziendtierzy11ski, wyzyski­
wacz i di.;sigrusz, opętany przez „a-
1 ystokraiyczny snobizm". Lecz nie 
na nich się przecie kończy galeria 
ujemnych typów kcmedii Blizil1.skie· 
go. Ilo r:zyz r.ie jest wstrętny sam 
imć szambclanir Czarnoskalski? Pdn 
ów wszak bardzo nienawidzi „no· 
wych Judzi", „nieur.1dzonych dorob­
kiewkzów", a jcdm1k nie przeszkadza 
mu to stręczy~ własnej córki „temu 
chamowi" Sfraszowi i starać się , bv 
f yn po~lubił Po lę Dzien<lzicrzy!1 ską. 
Nie od rzeczy będzie dodać, iz dum-

wszystkie środki. pmwadzące do u­
trzymo.nii:I materialnej „poięgi rodu". 
uznaje za dobre, celowe i moralne. 

Intencj<1 autora było, zdaje się, 
przydać t cchy tzw. szlachetnP czwór 
ce mbdvch: Maurycemu i Gabrieli 
Czarnoskalskim, ich kuzynowi Wła­
dysławowi Cn•rnoskalskiemu tudzież 
Poli DziPl1dz·erzy11skiej. „Sz!achct­
r,cść" atoli Maurycego w tym się ob 
jctwia. iż „dumny młodzian" nie chce 
7.vć wylącznif' z posaqu lecz prag­
nie „pracować"„. w sklepie teścia 
Dziendzierzy11sk;cgo. Gabriela znowu 
?dradza riechęć do „wstrętnego" 
Strasza, lecz c;clyby nic przypadek, 

zostałaby przecie jego żoną (na pe· 
wno tz1\· „niewierną", przyprawiają· 
rą mu n:-gi z zukochunym kuzynkiem 
\\' łi1dysł.1wem). 

„Piękno c:ha.1 akteru" Władysława 
0granic1a się do wyzwania na poje­
dynek rywa la Strasza.„ · po zerwaniu 
przez tego osta.fniego małżeństwa z 
ukochaną Gabrielą. Również i Pola 
Dzie1'idzie 1 zyńska - mimo, iż prze· 
jawia sk:upuły co do zacliowania pil. 
py - r.ie daje żadnych gwarancji, 
iż będiie tym „ju.b~kiem, które dale· 
ko padnie od jabłoni". 

Parę słów o inscenizacji 
Decydując się na otwarcie sezonu 

komedią Bli;;iń~kiego pt. „Roi.bitki" 
dyrekCJa Teatru Powszechnego win­
r.a wzi<\Ć pod i.:wagę, iż mamy obec­
nie rok 194.9. 

Tragcdia Bęc-Walskich doprawdy 
dziś nike go nie wzrusza. I dlatego 
perypetii Czamoskalskich nie wolno 
podawać inaczej, niż w formie saty· 
!') cznej qroteski. widząc ujemne ty· 
1~v sztuki nie tylko w Straszach i 
Dziendzierzy11skich. 

v\Tłotl<isłu.w Zi<;t'1!1ski, który jako 
aktor stworzył bardzo wyrazistą i 
•.v-iaściwie ujętą s lwctkę hr. Kotwi­
cza, jako rcży~e r sztuki nie uwydat­
r.ił zbyt mocno rozkładu moralncao 

arystokratycznc·burżu.,zyjneg" świa 
ta „rozbitków". 

D11je,,;i(' to wid1ie;; choćby w grze 
Adamcl. c..,priana, który jaki) szam­
telu.nic nmiast odrażać - 'oudzi '~ 
pewnvch monwnjach sympatię („do· 
bry ojciec" w IV akcie). 

Bardzo śmiesznv Dziendzierzyński 
(Whidysbw '.Vc:lter) jest, niestety, 
wyzuty zupełnie z drapizżności skle· 
pikarza-v:yzyskiwacza. 

NiepotrzebnP. są, naszym zdaniem, 
pewne ciepłe „liryczne" nutki w grze 
Adolfa Dymszy. Przecież Strasz to 
, cham zimny i zuchwały" . Również 
w grze młodych (Mauryc-'-Olgierd 
Jacewicz, Gabriela - Celina Klim­
czakówna, Pola - Ludmiła Horbac­
ka, Vvłac!ysław - Eugeniusz Stawow 
ski) należało raczej {)Słabić tony 
„tragiczne" na rzecz ąkcentów ko­
micznych. Ten młody hrabia, pragną 
cy „tyrać" za ladą sklepową, ta ary 
stckratyczna „zielona gęś", poświę. 
c:ająca „głębokie uczucia" na rzecz 
inte-esu rodziny„. To po~'inno w '.· 
dza bawić, a nie „rozczulać". 

Dekorac ~e Jerzego Zaruby - w 
„stylu epoki" (niepotrzebna kotara 
w akcie pierwszym!). Kostiumy (te­
goż autora) dowcipne, zrobicrne ,pod 
Kos tr;-„wskieao". 

Stei;in SIPł"ń~lrl 
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3 listopada Łódź czeka.!!! ruchomą sprzedaż węgla li1 ~-:};'.};i.«~ 
Kiedy wreszcie nastąpi to udogodnienie? ~~ł li.GO BOląCłri,i~ 

UW AGA, prelegenci Dzielnicy śród­
mieście-Prawa! 

W dniu 3 bm. o godz. 16.30 w lo­
kalu Dzielnicy przy ul. Gdańskiej 75 
odbędzie się odprawa prelegentów. 
Obecność wszystkich towarzyszy obo 
wiązkowa. 

Uwaga, członkowie Podstawowej Or­
.ganizacji Partyjnei Gastronomików! 

Dnia 3. 11. 49 r. o godzinie 9-tej 
rano, odbędzie si.ę zebranie w sali 
K.D. śródmieście, pi:zy ul. Piotrkow­
skiej 53. 

Obecność wszystkich członków obo­
wiązkowa. 

-Centrala Zbytu Węgla już od 2-ch miesięcy 
„bada ryneku 

Nastąpiły już chłody, zwiastują-iście, który zamieściliśmy jeszc;ze 
ce szybkie nadejście zimy. Gospo . we wrześniu br. w rubryce „Mia­
dynie, jak co roku, poczynają za sto i jeqo bolączki". Podkreślił 
stanawiać się, w jaki sposób naj on konieczność zorganizowania, 
łatwiej zaopatrzyć 'się w opał - wzorem roku ubiegłego, ruchomej 
drzewo i węgiel. Pół biedy' wów- sprzedaży węqla w zaplombowa­
czas, gdy mieszka się w pobliżu nych workach po 50 i 100 kg. 
składó\v węQ-la - spółdzielczych Centrala Zbytu Węgla, przyzna­
lub państwowych. Ale co mają po jąc słuszność wypowiedzi nasze­
cząć np. zamieszkujący Rado- go Czytelnika, nadesłała nam pi­
qoszcz, czy inne dzielnice Wiel· smo, z którego wynikało, że ru­
kiej Łodzi - jak Chojny lub Ru choma sprzedaż węqla będzie zor 
dę?. Mieszkańcy tych dzielnic na qanizowana w najbliższym czasie. 
rażeni są na wysokie koszty trane Było to w pierwszych dniach pa-
portu węgla ze składów. żdziernika. . 

Na tę sprawę zwrócił uwagę Podajemy te ;akty w porządku 
~eden z naszych Czytelników w li chronologicznym, wyrażając przy 

------------------------------ tym zdziwienie, że cio tej pory 

Dlaczego Ubezpieczalnia łódzka 
nie sprowadza wód mineralnych 

ani przetworów zdrojow"Ycb? 
Wydaje się, że Ubezpieczalni.a Spo 

łeczna w Łodzi powinna jak najszyb­
ciej zainteresować się tą sprawą i 
zaopatrzyć swe apteki w te niezbęd­
ne leki, zawiadamiając jednocze5nie 
lekarzy rejonowych o możliwości sto-
80wania tego rodzaju kuracji. (m.) 

'..'lęqiel w workach nie pojawił się 
na peryferiach Lodzi, nie otrzy­
maliśmy również zawiadomienia o 
dniu i godzinie rozpoczęcia sprze 
daży. 

Zwróciliśmy się wczoraj do Cen 
trali Węglowej 'I. zapytaniem w 
tej sprawie. ~ „Badamy rynek'' 
- usłyszeliśmy w odpowiedzi. 

„Badanie rynku'' trwa już 
jeżeli przypomnimy sobie począ­
te.k tej sprawy prawie dwa 

Wiadomo powszechnie, że przy nie 
których schorzeniach skuteczftie moż­
na stosować leczenie wodami mine­
ralnymi lub przetworami zdrojowy­
mi <borowin.a, solanki itp.), w które 
obfitują nasze uzdrowiska. Z zado-
11·0Jeniem więc powitaliśmy inicjaty­
wę ZUS-u, który zawarl umowę z 
Dyrekcją Naczelną Polskich Uzdro­
\vi.sk. Na mocy tej umowy naturalne 
wody mineralne i przetwory zdrojo­
we włącz.one miały być do spisu le­
ków Ubezpieczalni Społecznej i za 
lecone do stosowania. Dyrekcja Pol­
skich Uzdrowisk podobno zapewni.la 
Ubezpieczalni dostawę potrzebl'J.ej 
ilości wód naturalnych i przetworów 

Łódź 1950 roku 

do składnic oraz aptek. , 
Ze wszech miar słuszna i· celo1ra 

umowa ta nie jest jednak stosowana 
w naszym mieście. Zw-róciliśmy :,;ię 
do Ubezpieczalni Społeczne.i w Ło­
dzi, gdzie oświadczono nam, że „nikt 
nic o tym nie wie". 

N'JWOCZESNY DOM l\IATKI 
I DZIECKA 

wzniesiony zostan;e w Julianowie. 
Na Cygance zaś zbudowany będzie 
nowy żłobek dz:elnicowy na kUlca­
dziesiąt dzieci. 

MIEJSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 
BUDOWLANE 

przejmie nową stolarnię przy ul. Za 
gajnikowej. Będzie ona w;,-konywi>ć 
wszelkie zamówienia na sprzęt dla 
szkół łódzkich. 

BEZPŁATNE TERENY 
POD BUDOWĘ 

domków jednorodz:nnych przydzie-

lać będzie Zarząd Miejski rodzinom 
robotniczym, które otrzymają kredy 
ty na budowę. 

FUNDUSZ GOSPODARKI 
l\IIESZKANIOWEJ 

OTRZYMA WYŻSZE KREDYTY 
na akcję remontów domów robt>tni­
czych w naszym mieście. Roboty bę 
dą prowadzone· również zimą. 

113 MILN. ZŁ 
w budżecie na r. 1950 przeznaczono 
na wyposażenie w n:ezbędny sprzęt 
MPB. Przedsiębiorstwo otrzyma no­
wocz'esne urządzenia techniczno-bu­
dowlane, które pozwolą zmechanizo 
wać szereg robót. 

miesiące. A mieszkańcy -peryferii 
- jak czekali - tak nadal cze­
.ca ją na ruchom;; sprzedaż węgla. 

W Warszawie ruchoma sprzedaż 
węgia prowadzona jest już od .sze 
requ tyqodni - ku zadowoleniu 
mjeszkańców. Codziennie w pra· 
sie ukazują się zawiadomienia, 
gdzie i w jakich qodzinach wę· 
gie! bedzie sprzedawany. 

Nasi Czytelnicy zwracają uwagę ... 
Niebezpieczne chodniki na ul. Nowotki 

Ob. S. [(. pisze: ,.Już clawno na ulicy l'\o\\·otki e>•l· 
kn te zost:ih· ścieki kanalizacyjne na chodnikach. Z le­
go. powodu .nad ulicą unoszą się odraiające wonie, a po· 
zatem - w. cza~ie długich wieczorów wzrasta niehez· 
pieczeń&two potknięcia ~ię; prz111adkowy przechodzicil, 
nie znający nao1.ej ulicy nie zawsze dostrzeżr odkryty 
>riel-. Z11(l tu.ię Wydział Kanalizacji i W odocią~ów, 
rllaczego nie dba o właściwy stan ścieków na nasz<'j 
\1liq ?„.". 

Oc;:;e/mjPm.'' tt•yjaśnień re tej spraide. 

Sądzimy, że Centrala Zbvtu Wę 
qla w Łodzi powinna sprawę tę 
rozwiązać rychlej, aby uniknąć 
niespodzianek z roku ubiegłeQo. 
Największy czas, aby ludno§ć pe-
ryferii Wielkiej Łodzi moqła zao- l 
:iatrzy~ się w opał b::z żbędnych Jak dlug"l pierze się bie iznę 
i wyqorowanych kosztów przewo- w Spółdzielni przy ul. Narutowicza 37? 
zu. M. Zal.· Tow. Rychter (adres znany Redakcji) korzy:.tał z usług pralni nruchomio· 
r•••••„.„.„ ••••••••••• „ .. „ •• „ .. „ .•. „.... nej prz~z Spółdzielnię Prary przy ul. L\arutowicza 37. Oto, co pi ... ze na t~n 

Międzynarodowy temat: „\\ydaje oię, że pralnia, zwłas:Grza spółdzielcza, po"innu ubtwiuć ży· 
T d d ci" ludziom prncy, piorąr bil'liznę i;zybko i sumiennie. Od<lułem włafoie do 

'Y zień Stu enta lt'J pralni hirliznę dnia 1 października hr. Za clwa tygodnie bielizna miała "r dniach od 13 do 20 listopada rb. Lyt gotowa do odbioru. Zgłu:;iłcm oię w wyznaczonym terminie, a ek,pl'· 
w całej Polsce ob('hodzony bedide dient kazał mi przyj:(: znów za tydLici1. Po tygodniu ponownie przrsunieto 
l\'ffĘ;DZYXARODOWY 1'YDZIE:'! 
STU termin o parę dni, by wreszcie oznajmić, żrl1ym zJ!losił się - ju,i; po raz 

DENTA, organizowany przez ł 
Towarzystwo Przyjaciół l\1łodzie.i:y c;warty - znów po upływie kilku dni. Tego rodzaju za atwianic 'prawy 
Szkół Wyższych, ~es pół z Federacją nltur7.)ło mnie i o;wiadrzyłrm E'k>pcdicntowi, że nie. mam tak wiclr. hiclizny, 
Polskich Organizacji Studenckkh i 1·~ m mógł przez t) le tygorlni rzeknć na ukoi1czenie prania. Ek~pcdient w ~po· 

Związkiem Akademickiej :Utod;r,ieży :<óh aroganc·ki odpoi,frdział mi, że to go nic nie ohrhorlzi. Po paru 1lniad1 
Poh;kiej. Zadaniem .,M.T.S." jest mo z;•lo,iłem ;ię do pralni, h) znó" m-łyszcr, że l)ielizna jl'>ZCZ<" nir zo>tala ''Y· 
bilizacja ofiarności społeczeństwa na wana„.". 
rzecz niezamożnej młodzieży stndin-
J·ącej oraz · t . Podobne postęp<rua11iP brnajmniPj niP pn:masi jej rp/;/am,·. [\'ip .<peł-

zam eresowame całego . · 1 · · · · · ' ' • · 
społeczeń;,twa dziełem pełne· d _ nu, ona Sll'1>go poc sta11 mag o :adamn pralm dla lud~r pracy, ktorzy me ma-

l emo · 1 b k'/l k · l ' · db" b' 1· O k · kratyzacji i roz~·oju naszych wyż- J'l ty e c::.asrc, Y ·1 w ·ro1111e lll mrnc się po o wr ie IZll)'. c:;1> ·111emy 
szych uczelni. I u yjaśnień ze strony kiera•rnictwa Spółd:ielni, a pr:;ede ws:;ystkim zmiany .~tylu 

"'płat można dokonywać na konto pncy. Wyższe 1dad:e $póldzielc:e poH·irmy również sko11trolou.v1ć pracę tej 
PKO Nr VII 5020 - konto TPMS\'\'. „placówhi". . 

I Miesiqc Pogłębienia Przyjaźni Polsko-Radzieckiej I 
Robotnicy manifestują swe uczucia przywiązania i podziwu dla ZSRR 

W tych driiach staraniem Koła To- sko-Radzieckiej wieczór filmowo-od­
warzystwa Przyjaźnl Polsko· Ra dziec- czyto1' y. 
kiej przy Elektrowni Łódzkiej wspól W części oficjalnej wygłoszony 
nie z podstawową organizacją PZPR, został referat o znaczeniu nierozer· 
Związkiem Zawodowym. Oddział III walnego sojuszu, łączącego naród po] 
i Ligą Morską odbył się w ramach ski z bratni.mi narodami ZSRR. 

A sz:koda: na wody mine1·alne i 
przetwory zdrojowe czekają tysi~ce 
ubezpieczonych, którz>', nie op113z. 
czając Łodzi, mogliby korzystać z 
uproszczonego sposobu leczenia. 
COOOOOCXl : ::: OQOCC :: : : :<XXX>OOO .·.JOQOOO:X:OOJOO(X)l.JO(Y) 

Miesiąca Pogłębienia Przyjaźni Pol· Na zakończenie wyświetlono ra· 
---------------------------------------------- dziecki film pt. „Spotkanie nad La-

c e k ' d • S k h ba". 

zek Literatów Polskich, Oddział w 
Lodzi, Wydział Kultury i Sztuki Za· 
rządu Miejskiego oraz Spółdzielnia 
Wydawniczo· Oświatowa „Czytelnik" 
urządzają w dn.iu dzisiejszym, to jest 
dn.ia 3 bm. o godz. 19-ej .w sali „Czy. 
telnika" przy ul. Piotrkowskiej 96, 
front, pierwsze piętro, odczyt p. tyt. 
„Rosja · i Rosjanie w twórczości J. 
Słowackiego". Pfelegent - Stefan 
Lichański. Wstęp bezpłatny. 

Rejestracja mężczyzn 
Dziś, tj. dnia 3.11. 1949 r. stawią 

~ię da rejestracji następujące rocz­
niki; na ,terenie RKU Łódź-Miasto 1: 

I torzy Przo UJą na to ac -Tegoroczny obchód Miesiaca Po-
' głębienia Przyjaźni Polsko-Radziec-

kiej w łódzkich zakładach elektrycz­
nych całkowicie wypełnił swe zada­
nie uświadomienia mas robotniczych 
czym · jest braterska przyjaźń z~ 
Zwląt:ldern Radzie'cklm: bo\~odem te­
go Z:l"Ózumienia jest 1riasirtve zapisy­
wanie się robotników n·a cz'łonków 
TPPR. 

~: 
I 

matycznie. Nie śpieszy się nigdy. A 
" swą wysoką normę zawdzięcza te-

[llU, ż..J nie. zdarza .mu się, aby brął 
, du ręki -<-"'egłę-vdęcej, ni7. je<len raz, 

ł,ódzldcgo Zjeclnoczenia PPB. Ma on 
już za sc.bą 38 lat pracy w budow­
nictwie. „z niejednego pie<;i\ chleb 
jadł" i dużo się już w s.wym życiu 
r.auczyt Zna doskonale wszystkie 
ciesie!s,l. ie i stolarskie roboty, i z te­
g0 względu jest przy budowie nieo­
cenionym wprcst pracownikiem. O-

lmnreza artystyczna 
Roczni!!'. 1918 - ul. Ogrodowa 34-'.­

na literę B, 1917 - ul. Ciesielska 7-9 l 
- na literę B, 1916 - ul. Skarbowa 
2a - na literę B, 1915 - ul. Wól- , 
czańska :i.51 - na literę B, 1913 - I 
ul. Kopernika 46 - na literę B. I 

Na terPnie RKU Łódź-Miasto 2: \ 
Rocznik 1926 i 1921 - ul. Piotr- l 

kowska 104 (4 piętro) opóźn:eni w \ 
ókresie rejestracji wiosennej, 1916-
ul. Armii Ludowej 28 - na literę B, 1

1 

1915 - ul. Lokato1ska 10 - na lite­
rę B, 1912 - ul. Piotrkowska 104a I 
12 piętm) - na Iito<ę B, 19tl8 - ul. I 
Piotrkowska 104a - na literę B. 

I 
Wzięta, położona„. i leży dobrze. 
Przy takie] robocie nie marnuje się 

. materiału. a mur rośnie szybko bez 
I rrzcmq::zania się „trójki". 
I becni-:? pnygotc•wuje rusztowania dl:i 

,.
1 

murarzy. Pra::uje z jednym pomoc-
nikiem i uzyskuje stale powyżej 250 

1 procent r.ormy. Michał Szczepaniak 
1 kocha swą robotę, a wyróżnia się obo-

Dziś odczvt 
w sali ,,Czytelnika" 
W ramach Miesiąca Pogłębienia 

Przyjaźni Polsko Radzieckiej Zwią-

W związku z Miesiącem Pogłębi~ 
nia Przyjaźni Polsko '. Radzieckiej 
Związek Zawodowy Pracowników 
Instytucji Wojskowych Okręg Łódź, 
urządza w dniu 3 listopada 1949 roku 
imprezę artystyczną dla członkÓ\V 
Związku i ich rodzin, w sali Domt1 
.żołnierza przy ul. Daszyńskiego 34. 
Początek o godz. 17 .30. 

Ze Zw. Inwalidów Woj. 
Zarząd Powiatowego Koła Zwią7.­

ku Inwalidów Wojennych R. P. w 
Łodzi zawiadam:a wszystkich człon­
ków Koła i ich rodziny, że w dni1.J 

5. 11. b. r . o godz. 17-ej w św;etlicy 
odbędzie się uroczysta akademia po­
św~ęcona 32-ej rocznicy Wielkiej Re 
wolucji Październikowej, połączona 
z występami artystycznym:. 

Prosimy o liczne i punktualne 
przybycie. 

Władysław Prz)'..l>ylskl 

Murarz Władysław Przybylski jest 
dobrze znany na budowie. Dziwią się 
niektórzy, w jaki sposób osiąga on 
stale do 300 procent normy. Tajem­
r.ica to bardzo prosta: Przybylski 
pracuje powoli i starannie, ale syste 

Michał Szczepaniak 

' .I 
I 

-A 
,,....,,.,,,_. .. } 

Michał SzczPpanlak · jest nr1jstar-
szym cieślą wśród pracowników 

Mile _wypoczynki niedzielne zima 
~zielnicowe Rady Narodowe mają wdzięczne pole do działania 

Trzeba urządzać zebrania dyskusyjne i odczyty, 
zbiorowe wycieczki do muzeów, teatrów, kin 

Zbliżają się długie wieczory zi­
mowe i chłodne dni. Ustały wy­
cieczki za miasto, które tak nam 
uprzyjemniały czas wiosną oraz 
latem i pozwalały na zaczefPnię· 
cie sił do pracy na cały tydzień. 
Dlatego należałoby pomyśleć o­
becnie o innych sposobach stwo­
rzenia milego wypoczynku nie­
dzielnego. 

Kilka tygodni temu zwracaliś· 
my Dzielnicowym Radom Narodo­
wym uwagę na konieczność zaln 
teresowania się tą sprawą. DRN-y 
bowiem, jako czynnik społeczny. 
rozporządzają największymi mo­
żliwościami urządzanla w ramach 
swego terytorwm różnorodnych 
imprez. 

Jednak dotychczas tylko DRN· 
$ródmieścia zdobyła się na podob 
ną inicjatywę - jednak jeszpe 
nie w takim zakresie, jakiego o­
czekiv.aliśmy. DRN - Sró.dmieścia, 
urządzając zebranie przedstawicie 
li Komitetów Domowych, połączy 
ła ie z występami zcspoJu świetli 

cowego PZPB nr 2. Inne Rady 
Dzielnicowe nie przejawiają, nie­
stety, żywszej działalności na 
tym odcinku. 

Uznajemy, że DRN-y mają obec 
nie wiele pracy w związku z orga 
ni:zowaniem Komitetów Bloko­
wych. Nie usprawiedliwla to jed­
nak całkowitej bezczynności w 
innych dziedzinach. 
Każda dzielnica posiada świetli­

ce - i to zarówna rejonowe, jak 
i fabryczne, szkolne oraz inne. 
Swietlice te mogą służyć nie ty! 
ko jako miejsce 7.ebrań dla po· 
szczeqólnych zakładów pracy. 
Winny one spełniać rolę czvnni­
ka, istotnie upowszechnia jąceqo 
kulture. \V niedzielne przedpo­
łudnia - lub też w inne dni wolne 
od pr~cy, w tych świell:cach mo­
qłyby być urządzane, oprócz wy· 
stępów zespołów !iwiP.tlicowych, 
również interesujące referaty, po 
łączone z dyskusją. Referaty te po 
winny obejmowa.ć wszystkie dzie­
dziny. życia i nowoczesn<>; „,;„. 

dzy. Każdą dzielnicę zamieszkują 
przecież naukowcy i literaci, któ­
rzy niewątpliwie chętnie wzięliby 
udział w takich „porankach'' dy­
skusyjnych ku zadowoleniu i dla 
pożytku mieszkańców dzielnicy. 

Drugim zadaniem DRN-ów win­
no stać się organizowanie wspól­
nych wycie·czek mieszkańców blo­
ków do muzeó\v łódzkich, do te­
atrów, do kin Tu otwiera się 
wdzięczne pole do dzialania kD­
misji kullura/no • oświatowych. 
Spełniać one ,winny taką rolę na 
terenie każdej dzielnicy, jaką od­
grywają na przykład wydziały kul 
turalno-oświatowe przy Związ­
kach Zawodowych. Wspólne wy­
cieczki do muzeów pod kierun­
kiem fachowego przewodnika. qru 
powe seanse w kinach - które 
również mogą być połączone z dy 
skusją z pewnością cieszyly 

by się wiE!kim powodzeniem. 
Akcja, o której mówimy, ocze­

ku iP. rvchleao urzec·.zvwistnienia 

l wiązkvwością i rzetelnością wykona. lllp!•••••••„•lli!!!lllB•lllllmlill••••••••lllllllllllmll'Z'!:~ nych prac. Mimo swego wieku nie. ii 
j myśli na razie o tym, by ustąpić mł0 

dvm 
: ·_·Długo jeszcze-mówi z wysoko­
ści ru~ztowania, na którym stoi-nie 
prześcignie mnie w robocie żaden mło 
d7ik. Budowę na Stokac:h szczególnie 
polubikm- czlowiek widzi, jak domy 
w oczach rosną. Na przyszłoś.: będę 
~. ię st1rał pracować tylko przy „szyb 
kości•)wc:ich" czy „taśmowcach". 

KOMUNIKAT 
Zarząd Grodzki TPPR W"zywa 

wszystkich delegatów wybranych w 
m. czerwcu na III Walny Zjazd To­
·warzystwa. do zgłoszenia s;ę na od­
prawę w ,dn. 4 b. m. o .godz. 17-tej 
w lokalu przy ul. Piotrkowskiej 
Nr 272 b. Stawienn:ctwo obowiązko­
we. Nie przybycie na odprawę Za­
rząd będzie musiał uznać jako re· 
zygnację uczestnictwa w Zjeźdz~e. 

Wielki Bal Bratniej Pomocy 
Studentów U. Ł. 

W dniu 5 listopada. 1949 r. o godz. 
22-ej w salach Państwowej Wyż­
szej Szkoły Aktorskiej przy iii. Gdań 
skiej 32 odbędzie się Wielki Bal 
Inauguracyjny Bratnie.i Pomocy Stu­
dentów Uniwersytetu Łódzkiego, Bi 
lety do nabycia w Sekretariacie B. P. 
- Jaracza 7, oraz w stołówkach 
B. P. 

Z kroniki pożarów 
Wczoraj w domu PKP przy ulicy 

Piotrkowskiej 121 zapalił się w piw· 

ś. fp. • 

CZESŁAW WIERZYK 
inż. m~hanik 

Kierom1ik Wvdziału Energetyki i Ruchu, 
dziernika 1949 r. 

zmarł dnia 31 paź 

W Zmarl~m tracimy wzorowego pracownika i kolegę, 

DYREK!CJA I PRACOWNICY 

13946g 
Centralnego Zarządu Przemysłu 

Wełnianego · 
... „„ma111111111m:mmm1m„„„ ... „„„1111mll!l!Bai 
••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• „ ••• „ •••••••••••••••••••• 

PA:ŃSTWOWE ZAKŁADY PRZEMYSŁU 

JEDWABNICZO·GAT.AXTERYJN~~ NR 8 
w Łodzi, Hipoteczna 7 -9 

przyjmą od zaraz: 
1) KIEROWNIKA Wydzialu Energetyki i Ru.chu 
2) KIEROWNIKA Wydziału Zaopatrzenia 
3) KIER O WNICZJCĘ: żłobka 
4) 30 UCZENNIC na przędzalnię 
5) ROBOTNIKóW na przędzalnię 

Zgłoszenia przyjmuje Wydział Personalny. 2055-k 
••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••..••••• „ ••• 

••• „ ••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• - ••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• „ 

PA~STWOWE ZAKŁADY PRZEMYSŁU B~WEŁNIANEGO 

w Rudzie Pabianickiej, ul. Pabianicka 184-186 

zatrudnią natychmiast: 

1 J MAJSTROW TKACKICH 
2) WYKWALIFIKOWANYCH TKACZY (CZKI) 
3) CZYSCIARZY KROSIEN 
ł) BIEGŁE MASZYNISTKI 

Zgłoszenia osobiste przyjmuje Wy dział Personalny 
••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• , ••••••••. „,..1„41•••1· 

nicy silnik· elektryczny. Przyczyną OOOOOOOOOOOOCOO 
pożaru bylo nadmierne obciążenie lfÓDZKIE Ogłoszenia drobne 
silnika. Pożar zlokalizowano. i. 

* * ·:'.· 
w mie;;zkanin ob. "Władysława Zakłady Garbarsk1'e 

Daczkowskiego przy ul. Zygmuntow-
skiej 2, zapaliła się od żelaznego pi:? poszukują: 

~~!~o.drewniana ścianka. Pożar nga- Inżyniera lub technika 

Dzi3ie iszej noc)(: dyżurują ap leki: 

1 do inwestycji 

Kierownika 
laboratorium 

żYLETKl ostrzenie. Linkowski, Piotr 
kowska 52 i 120. 2038-k 

ZGUBIONO przydział na mi.eśzka­
nie. Wajtman Izrael, Południowa 20 
- 11a. 13941-g 

WZYWAJ POGOTOWIE 

TYLKO 'Y KONIECZl'.:"YCH 

WYPADKACH! Pabianicka 56 - Antoniewicz, Piotr· 
kowska 127 - Danielecki. Daszyft­
&kieg•> 59 - Gorczycki, Wschodnia 
54 - Karlin, Zielony Rynek 37 -
Apteka Spółeczna Nr 56, Limanow­
skieao 37 - Zaa61owska. 

Telefony Pogotowia 
Zgłoszenia do Oddziału Ratunkowego PCK 

Personalnego przy ul. Zgierskiej 104 134-15, 117-11, 10t-1t 

ooooooooooooooel--------~~~-~~--aa.... 

' 
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Str. IJ - Nr 30! 

l 
Co pisało proso łódzka 3 listopada 1929 r. 

„KREW NA POŃCZOSZE" 
Pod powyższym tytułem „Głos Po­

ranny" zamieszcza całostronicowy 
opis zabójstwa niejakiego doktora 
Teliszewskiego, dokonanego przez 
lekarkę l\faćków·nę, Maćkówna uda­
wała posażną pannę, a gdy została 
„zdekonspirowana" i porzucona przez 
narzeczonego - zabiła go wystrza­
łem z rewolweru. 

„SYTUACJA MIAST CORAZ 
GROżN•IEJSZA" 

Szereg zarządów miejskich w Pol­
gce zawiesił wypłaty. Magistraty 
chcąc się ratować przed brakiem go­
tówki - wystawiały weksle bez po­
krycia, których w obecnej chwili nie 
mogą zapłacić. Zadłużenie wekslowe 
m. Łodzi JJrzekroczyło już 3 miliony 
złotych - pisze „Kurier Łódzki". 

u-1111.-1111111:a1111!!~1111ma111111-11 

ł'ANSTWOWl'. 
TEATR POWSZECHNY 

ul. 11 Listopada 21, tel. 150-36. 

Codziennie o godz. 19.15 „Rozbit­
ki", komedia w 4-ch aktach J ózeh 
Blizińskiego, z udziałem A. Dymszy, 
P. Rclewicz-Ziembińskiej, W. Walte­
ra, W. Ziembińskiego i innych. 

Kasa czynna od 10 do 14 i od 16. 

PAŃSTWOWY TEATR 
rn. STEFANA JARACZA 

ul. Jaracza 27 
Dziś teatr z powodu prób general­

nych nieczynny. 

TEATR LALEK „PINOKIO"'TPD 
czynny codziennie - oprócz ponie­
działków - wznawia w dniu 3 bm. 
sztukę pt. „Wilk, koza i koźlęta" -
Grabowskiego. - Początek widowis­
ka w dni powszednie - godz. 9.30, 
w niedziele i święta - godz. 12.00. 

TEATR „OSA" · 
Traugutta, I, tel. 272-70 

Codziennie o godz .• 19.30, w nie­
dzielę i święta o godz. 16 i 19.30 ko­
media radziecka „Wzywa was Taj­
myr". 

„LUTNIA" 
Dziś i ~ódziennie o godzinie 19.15 

,,Ptasznik z Tyrolu", operetka w 3·ch 
aktach K. Zellera. 

W poniedziałki teatr nieczynny. 

„NIEUZASADNIONA DROżYZN .\. 
BU LEK" 

„żyto i pszenica staniały o blisko 
50 procent - pisze tenże „K. Ł." -
a bułki podrożały. Na domiar złego 
'Wga ich jeszcze zmniejszyła się o 
kilkanaście gramów." 

Kilka słów o gimnastyce 
najprzystępniejszej formie wychowania fizycznego 

'ia1·bardzie1· popularną i zarazem 
„WZRASTAJĄCA N~DZA WSI" najpożyteczniejszą for 
„Republika" narzeka na nikłe o- mą wychowania f;zycznego dostęp 

broty w handlu manu!akturą. „Przy ną dla najszerszych mas jest be.z..­
czyną coraz groźniejszego zastoju w względn:c gimnastyka. W kraju, 
tym handlu jest wzrastająca nęclza gdzie sport wyczynowy osiągnął naj­
wsi. Chłop polski nie może kupić so- wyższy. bodaj pozi_om . na śv~··iecie -
bie nawet koszuli, nie mówiąc już 0 W Zw1<!zku .Radziecknn. g1mnasty­
ubraniu. Zawinił tu znów z kolei nad k~ uwazan~ Jest za podstawę wszyst 
mierny urodzaj tegoroczny, co spo:lk:ch ~P?rtow. G1mnast:>:kę uprawia 
wodowało katastl'ofalny wprost dla mł?dz.ez szk<?lna? uniwersytecka, 
chłopów spadek cen zboża, ziemnia- WoJsko, robot!11cy I w5zyscy sportow 
ków itd. cy wyczynowi. 

„REDUKCJA 1225 WŁóKNIARZY" 
„W bieżącym tygodniu fabryki włó 

kiennicze w Łodzi zredukują znów 
1225 włókniarzy, przy czym połowa 
fabryk zaczyna pracować po dwa lub 
trzy dni w tygodniu. Fabryka Geye­
ra pracować będzie 3 dni w t~·gocl­
niu, to samo ,;Widzewska Manufak­
tura", „Scheibler i Grohman" itd. 
Poza tym poważniejsze redukcje ro­
botników przygotowują fabryki Bar­
cińskiego, Bcnnicha i ·Eiserta, Schei­
bler i Grohman oraz Wima." 

„KRAJ SOWIETóW" 
WYLĄDOWAŁ W NOWY)I JORKU 

„Głos Poranny" donosi z depeszy 
z Nowego Jorku: „Na lotnisku no­
wojor3kim dziś o godzinie 4 minut 
13 po południu wylądował sowiecki 
samolot „Kraj Sowietów". Na lot­
nisko przybył tłum złożony z 15 ty­
sięcy osób, dla powitania dzielnych 
lotników. Orkiestra odegrala „Mię­
dzynarodówkę". Po wylądowaniu 
tłum przerwał kordon policji i bie­
giem puścił się w kierunku samolo­
tu." 

Radio 

RODZAJE GIMNASTYIU 
W ZSRR 

W Związku Radzieckim istnieje 
wiele rodzajów gimnastyk:. a więc: 
gimnastyka indyWidualna, którą u­
prawia niemal każdy zdrowy cbywa 
tel ZSRR, gimnastyka fabryczna, ar 
tystyczna, higieniczna, sportowa 
(traktawana jalco za1>rawa do innych 
sportów), niemowlęca i wreszcie gim 
i:iastyka już czysto spartcwa, będąca 
Jadną z gałęzi sportu wyczynowego, 
określona przep~ami i pcsiadajaca 
nawet swe rekcrdy. · 

Ten rodzaj gimnastyki w Zwiazku 
Radzieckim uprawia systematycz­
nie ponad 600 tys'.ęcy sportowców. 

PROGRA:\-JY ZA WO DOW 
GIMNASTYCZNYCH 

Na program zawodów gimnastycz­
nych składają się ć\viczenia wolne. 
ćwiczenia z przyborami (piłki, laski. 
obręcze gimnastyczne, 5zarfy, \\''.an­
ki, buławy, skakanki i inne). ćwi­
czenia na przyrza~ch .to ćwiczenia 
na kółkach, drążkach, poręc7.ach, 
„koniach", „kozłach" z łękami : w'.e 
lu innych mało nawet u nas -znany:::i1 
przyrządach. Mistrzostwa gimna-

14.20 (Ł) Fragment noweli 'M:. Ko- styczne Zv„iązku Radzieckiego rok 
nopnickiej P· trt. „Dym". 14.50 (L) rocznie gromadzą olbrzym;e ilośc'. 
„Sprawy naszego miasta". 14.55 Daw t t · h N ·1 d d , " "' . . k'" s ar UJącyc . aJ epszym owo cm 
ne tance .. 15.~0 „.,,p1ewa~y pi o sen ·i • tego będz:e jeśli przj1oczymy iż w 
16.00 Dz1e~mk popołu,di:i1?wy. 16.45 1939 r. w m!strzostwach Moskv,·y 
(Ł) Audy~J~ ?la młoaziez~ - frag- I bralo udział 1.940 gimnastyków i 
men.t z ks1ązk1 Ark~de&'o F1e~lera pt. 812 gimnastyczek, a na mistrzo­
„Zwier.zęta lasu dziewiczego ; _11.ąs I s~'Nach w;vższ,vch uczeln'. Moskwy 
Audy<:J<l; słowno-muz. dla ~wl~thc brało udział 1.547 mężczyzn i 852 ko 
mtodz1ezowych. IS.OO ,;Z ki:aJu 1 ze biety. 
i;wiata". 18.15 Muzyka kompozytor. 
radzieckich. 18.40 Wszechnica l~adio­
wa. 19.00 „Wyprawa rewolucjonistów POZIO~I GIMNASTYKOW ZSRR 
w 1671 r." - pogad. 19.15 „Syberia" 
- aud. słowno-muz. 20.00 Dziennik 

NIE MA SOBIE ROWNYCII 

już w 1937 r. na robotniczych m:- ale i w wielu innych daje naszym 
strzostwach świata w Antwerpii gim sąsiadom tę zdecydowaną suprema­
nastycy radzieccy odn:e$li zdecydo- cję nad innymi. 
wane zwycięstwo zosta,,riając dale­
ko poza sobą najlepsze zespoły świa 
ta. 

PYTANIE NAD KTÓRYM: 
WARTO BY SIĘ ZASTANOWIC 
Wydaje nam się, że dzisiaj warto· 

KORZYSCI JAKIE WYNIKAJĄ by zastanowić się czy i u nas nie u-
Z UMASOWIENIA GI1\1.1'1'ASTYICI dałoby się, oczYWiście be.z szkody 
Odpowiedź na pytan:e, czemu przy dla produkcji, wprowadzić gimna­

pisać tę wysoką klasę gimnasty'- stykę do na.szych zakładów pracy ja 
ków radzieckich, znaleźć nie trudno. lrn aktywny w niej wypoczynek, co 
Przede wszystkim w;ęc temu, że sta- mt-głl;by wpłynąć doda.tnio na jej wy 
la się ona już dzisiaj naturalną po- dajność. 
trzebą każdego zdrowego obywate- Gdyby nam się to udało - po-
la. czynilibyśmy niewątpliwie wjelki 

Daje to podwójne korzyści: przy- kr<>k na.przód w kierunku szybkiej 
nos~ zdrowie i podnosi sprawność realizacji uchwały Riura Politycme­
fizyczną całego narodu i zarazem I go PZPR, na czym nam wszystkim 
nie tylko w tej dz:edzinie sp<Jrtu, tak bardzo zależy. 

REPREZENTACYJNA 

kadra narciarzy 
Kapitanat ~portowy ustalił repre. 

zentacyjną. kadrę narciarzy, c,bejmują. 

cą !!O za'l'l'odnikó!'I', którzy wyróinili 
~'ę w,,·n'kami, osiągniętymi w ub:e· 
;;lym sezonie: 

DanicLKrzepto'l'l's1,i. St. l\Iarusarz, 
Kula, Cia.ptak.Gąsienica, J. ~farusa.r, 
(wszyscy SXPT'I' Znkopnne), Kwapie1i 
(Gwardia Zuko·;:iane), B~hlcd.1 {SXP 

TT), W>eczorck (K. :N', Szczyrk\, Dzie 
dzic (AZS Kraków), L. Tajner •\\ar. 
ta. Cie~zJ'n), Bukowaki (Gwardia Za_. 
kopane), Pe'Pielucli. (AZS Zakopan~ , 
Snmek.Giµirnica (Gwardia Zakopani:„ 
Holeksa (LKS Baran:a. '\>'.~ła), w·ę· 

grzynkiewicz (SNPTT Bielsko), Kar. 
piel CAZS Zakopane), Plonka (8).'PT'l' 
Bicls.ko), J!'ronek.Gą$icn ica (G'1"3r lia. 
Zakopane), Dąbrci'l';'•k! ILKS Boran;a 
Wi:<ła) , Szeliga. (AZS ZakcJ'pa.nc). 

Ponadto ustalono drugą grup~ ka· 
urr reprezeutaeyjnej, l'I" skład której 
wchodzi również !.!O za'l\·odników. 

Dział of ciolny ŁOZB -KOMUNIKAT 

Wydziału Sportowego 
Nr 10 

1. Przedłuża się termin zg!osze1i clo 

I 
drużynowych mi,trzostw Okręgu kl. 
D na . rok 194!UD50 do dnia 'i. Jl. 
19-19 r., w którym to dn:u odbrdzie 
$:ę lo~ ;;wan:e w lokalu ŁOZB. Zazna. 
eza się, i.G obccn(~Ć dol~gatónr n:e 
je;t obow:ązująca. 

!.!. Z dniem 30. 10. 1940 r. został 

przyjęty w poczet członków Wydziału 

Sportowego kvl. Ekert Wł. 
3. Przypomina się, że DKS A.leksan 

\crów do dnia dz:-s'ejszego nie '1\-placil 
inalei.qcych się ŁOZB zł. 2,300. Jem 

(
w ci:1gu 10 dni paw,dsza sum:i nie zo 
~\ani.e wpłacona k1u'u zostanie 'l.a"':• 
szony. 

4. Wydział Sportowy wzywa na 
dzień 7. 11. UH9 r, god1, lS przed~tn· 
wiciela DKS Alek~andrów z ks\ą7.ec:& 
knmi zawodników startującycl1 na za. 
wodach "' Pic,trkowie Trrb. w dniu wieczorny. 21.00 Koncert popularny O poziomie g:mnastykó\v radziec­

w wyk. orkiestry Rozgł. Pomorskiej. k'..ch nie potrzebujel?~ chy.ba pisać. 
, 21.40 Niziay" - pow. E. Orzeszko- Nie tak dawno gościl:śmy ich prze-

!
. wej. 22.oo (Ł) Felieton S. Szma~lew cież w Warszawie i w:dzieliśmy ich 
skiej pt. „Kopciuszek wychodzi w · klasę. Warto nadmienić jednak, że 

.„. -·-.:, 
···i ~::·:„ . . „ }· . 

:{ ' 

~3. 10. 19!9 r, • 

Sekretarz 

ADRIA (Stalina 1) - „Zaklęta na· świat". 22.15 Koncert rozrywkowy. oooooc;:co:OOOOO<XXlOOOOOOOOOOO<Y.Xl 

rzec2ona" - godz. 16, 18, 20 -123.15 Muzyka poważna. Koszykowe zespoły 
Efektowne i pełne dynamiki ćwiczenie na kółkach w:cemistrza ZSRR 

Ibadułajewa. 

(-) J. Służewski 
Przewodniczący W. S, 

(-) M. 'ryl 

film dozwolony dla młodzieży. 

BAŁTYK (Narutowicza 20) - „Cza. J • d I k• 
rodziej sadów" - godz. 17, 19, 21 GŁ os A klasowe eszcze Je en. mecz . p ywac I 
film dozwolony dla młodzieży orran L6dzkiego Komitetu I WoJe- • t · · t t 

BAJKA (Franciszkańska 31) -„Zwa w6dzklego Korultdu Polskiej ZJe· rozpoczyna Ją ez mis fZOS wa T Ł , d , . I , b d .. ł k , s I " 
riowane lotnisko" - godz. 18, 20 dnoczon~j e~a:~u~:~otnlczej Po turnieju o puchar PZKSS w 'iat ym razem . o z QOSCIC ę Zie p ywa ow ,, ta i 
film dozwolony dla dzieci KOLEGIUl\l REDAKCYJNE. kówce żeńcl\iej i mę<ki<'j, pr7y>zln ko Sezon jesienno-zimowy pły- wsze utrzymuje się na II lub na I1l ski, lecz nie długo cieszyła się tym 

GDYNIA (Daszyńskiego 2) - „Pro T" l ~to ny: lPj na. piłkę ko~z~·kową. .Tuż w nad. 'vacy łódzcy rozpoczę pozycji w Polsce. sukcesem, gdyż nieco później , Polo· 
gram Aktualndości 

1
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3 
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• ~=~t~~~o; ~~z~~0.!zelrego ~~=~~~ ~hodzącą ~o bot~ w 'nli Y'.\fCA rozpo· li w ub. niedzielę meczem między- Najlepszymi pływakami tego klu- ni.a" Byl<•m w bezpośrednim zetknię. 
Nr 46" - go z. 1 , 12, 1 , , ' sekretarz odpowiedzialny 2i9-05 cz~-nają. ~ : ę zan·ody drużyn żefi5kirh o okn~gowym z reprezentacją najsilniej bu to przede wszystkiu mistrzowie i ciu się ze , ,Związkowcem-Zrywem" 
18, 19, 20, 21 Dzlal partyjny 25ł·25 mist.rz.r.shrn kl. A. O godz. 1 <Le.i Spój szego okręgu Polski, Sląskiem. Ło- 1eprezentanci Polski Szołtysek i Pro na mistrzostwach zimowych rekord 

HEL (Legionów 2-4) - „Zaklęta na- Dział korespondentów~~;'.'~~ 10 ni:L ~potka sir z LKS Wlókniaucm, dzianie pierwszy start przegrali. acz- cel. · ten poprawiła. 
rzeczona" - godz. 16.30, 18.30, niczych 1 chłopskich oraz nnstę-pn ie Chemia ze Zwi:p:kowcew kol wiek byłyt szanse na zwycięstwo. Szołtysek od r. 1947 jest posiada- Najlepszymi zawodnikami tego klu 
20.30 - film dozwol. dla młodz. redaklor6w g,,,zetek ścitn· Zryw<'m, czem tvtulu mistrza Polski na 100 i bu. to reprezentanci i wicemistrzov.ie 

K 
• nych 219-ł.2 '"' . a . 1 a 10 ' . . w nadlhodząc.ą niedzielę będziemy '_>oo rn . "''"'· ]: las,·czn1'm, Proce! od " I k' T'.' • k' . K I k D 

lllUZA (Pabianicka 173) - „ wiat Dział mutacji 223.2g ' mr z·e ę o go z. , rowmez w świadkdmi nie mniej ciekawego me- - , · , ros 1: ue>mec 1 1 owa s a oraz o-
miłości" - godz. 18, 20 - film Dziat miejski I sportowy 254-21 •ali Y).! 'A - rozpoe.zn:~. si~ z11wody czu między drużynowym wicemi· ub. roku nie doznał w Polsce poraż- browolski, Jera, So'Qczak, Jaworski. 
dozwolony dla młodzieży Dz.lał ekonomiczny wewn. I 1 ;:e-11 kosz~·kówki rur,kiej 'l mi-trw~twn kl. strzem Polski - „Stalą" - Katowi- ~~ n .. ~l;~~· m ~~1·ądot\y\·olt;~ymdr.uDz'yznieov.w•cezgęo- Mecz len będzie jakby spotkaniem 

POLONIA (Piotrkowska 67) - „Cza Dzlat fabryczny 2is-u .\. Do 1\Ja~y tej zaawan:-on·al Kolo· ce, a mistrzem Okręgu Łódzkiego rewanżowym za porażkę Łodzi ze 
rodziej sadów" - godz. 16.30, Dział rolny 254-21 jnrz, Ilnwełna oraz Widzew. ,;Związkowcem _ Zrywem", Zesp.>ł mistrza Polski junioró,\. na r. 1949. Siąskiem. 
18.30, 20.30 - film dozwolony dla Redakcja nocn~ wewn.i:2.31 Program p'ennzego dn ' a mi~trzo~tw katowicki w pływactwie powojen- ,.Związkowiec-Zryw·· także należy Czy łodzianie zrehabilitują się, 

ł d 
. . . do czołowych klubÓ\!/ Polski·. Na o- trudno pO\"i'edz1'cc' gdyz' na1'pra"'do 

m o z1ezy Ko I port at. pnecl.st.awi:v ~ię na>tf.'puJ:iro: nym zawsze odgrywa poważną rolę. ' ' n • 

PRZEDWIOśNIE - „Dni i noce" - Łódź, Piotrkowska w, tel. 2n-2~ Gwz. 10 _ Związkow~ce zr~''I" _ slatnich mistrzostwach Polski zajął podobnie.i zabraknie na starcie ;onowu 

g odz. 16, 18, 20 _ film dozwolony Admtnlstracja 2so-42 o,_<>ÓJ·u·t~ ru. W r .. 1946 był mistrzem Polski. Po V-te miejsce, a gdyby nie choroba chorego Dobrowolskiego. W razie po 
I:zlał ogłoszeń: L6dź, Pfotrkow- , •• D l · · R l ' kl b I p J d · · lb b · · b dla dzieci. · t.ka 

55
, teł. iu-so i iu.

75 
• 

1 
or e)SCJU amo i z lego u u co o- ery z powo zemem mog y yc na tnyslnego za iegu chirurgicznego 

ROBOTN1K (Kilińskiego 187) Godt. 11 Kolejarz - nawc na. lonii bytomskiej nastąpiło pewne IlT-cim miejscu. Do największych suk przed niedzielą zawodnik ten będzie 
„Wilcze doły" _ godz. 15.30, 18, A.dr. ~::.~w~~d:,s:1~;~~~:;;,a as, ?oaz. J:? - Wicl zew - LK!'< Wló_ osłabienie sekcji. Nie trwiłło to dłu- cesów lego klubu należy zdobycie mógł wziąć udział w meczu. 
20.30 _ film dozwolony dla mło- lll·cle piętro. kninn IR. go. Pod okiem trenera klubu ob. Fra- rnis~rzostwa Polski juniorów na rok Przedsprzedaż biletów na powyższe 

dzi
'ez'y Druk. Zakł. Graf. nsw „Prasa" Godz. s - Chemia _ .\ZR (przed I ni ksztalci się młodzież, która docho 1949. Sztafeta 4x200 m st. uowolnvm zawody odbywa się w s~kretariacic 

Lód~, uL żwirki 17, teL Z06·ł2. · 
1 

ROMA (Rzgowska 84) _ „świat się mer z l'gon·<'go spolkan:a 8p6j11ia - dzi do głosu już w r. 1947. Od tego „Związkowca-Zrywu" w ub. sezonk KS „Zwią7.kowca"-Zrywu" przy ul. 
śmieje" _ godz. 16, 18, 20 - film LKS Wlókninrz). czasu „Stal" (dawniej Pog011) za- jesir:mo-zimowym pobiła rekord Pol- Pogonowskiego 82. 

dozwolony dla młodzieży 
REKORD (Rzgowska 2) - .,Wśród 

ludzi" - godz. 1G dla młodzieży; 
„Dni zdrady" - godz. 18, 20 -
film dozwolony dla młodzieży 

STYLOWY (Kilińskiego 123) „Pięt­
nastoletni kapitan" - godz. 16 dla 
młodzieży; „Cztery serca" - godz. 

' 18 20 - film dozwol. dla młodz. 
śWIT (Bałucki Rynek 2) - Kino 

nieczynne z powodu remontu 
TĘCZA (Piotrkowska 108) - „Spot 

kanie nad Łabą" - godz. 16.30, 
18.30, 20.30 - film dozwolony dla 
młodzieży 

TATRY (Sienkiewicza 40) - „Nikt 
nic nie wie" - godz. 16, 18, 20 -
film dozwolony dla młodzieży 

WISŁA (Daszyńskiego 1) - Kino 
nieczynne z powodu remontu. 

WŁÓKNIARZ (Próchnika 16) 
Spotkanie nad Łabą" - godzina 

l6.30, 18.30, 20.30 - film nie do­
zwolony dla młodzieży 

WOLNOśó (Napiórkowskiego 16) -
„Potępieńcy" - godz. 16( ~8, !!O 
film dozwolony dla młodz1ezy 

ZACHJ:;TA (Zgierska 26) - „Pannn 
bez posa~" - godz. 16.30, 18.30, 
20.W - film dozwoloD" dla młodz. 
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Daleko od Moskwy 
- Mamy prośbę, Aleksy Mikołajewiczu - niepewnie 

zaczął Machow - Pozwólcie nam zostać tutaj i opuścić 
jeden• kurs. Potem postaramy się nadrobić. Przykro jest· 
nie być obecnym na takiej próbie, przecież tak długo się 
czekało. A nigdy jeszcze nie widzieliśmy, jak się wypró­
bov.-"Uje takiego olbrzyma. 

Aleksy złagodniał i usiadł na pagórku. 
- Siadajcie, \v-ypocznijcie. Beridze zrobił nam zawód. 

Zatrzymał się, ugrzązł u Filimonowa i nie przyjeżdża. 
Posłałem po niego Karpowa. Chyba wkrótce przyjadą. 

- Zdaje się, że już walą, - odezwała się Musia. 
Karpow powrócił jednak sam - zdenerwowany i roz· 

strojony. 
- Nasz Jerzy Zwycięski nie ma nawet zamiaru tu się 

zjawić, oświadczył. - Kazał abyś ty przyjechał. \V'idocz· 
nie coś się stało. Jest jednak w doskonałym humorze: 
uśmiecha się, gładzi brodę„. Pok.azał mi silniki, pompy 
- wszystko pracuje, jak w zegarku. Wszyscy się tam 
zebrali. Beridze przemawiał. Prześcignęli nas, towarzyszu. 
rz talra rnra szvhko sohie nie naradzisz. a u nich wszy-

„ 

siko składnie idzie. Ty zaś, Aleksy Mikołajewiczu, jedź 
- surowo rozkazał. I na papierku nawet napisał. 

Na drugiej stronie kartki Kowszowa było napisane, 
niebieskim ołówkiem: „Powtarzam jeszcze raz: proszę 
się natychmiast u mnie stawić w bardzo ważnej sprawie". 
Wściekły Aleksy, klnąc nielitościwi,,e, i dobierając na 

Beridzeg·.) słowa pełne jadu, pomknął na węzeł przeładun­
kowy. 

"' * "" 
Auto wpadło w rozpędzie na teren stacji węzłowej 

przetaczania ropy. Wszystko tu lśniło w słońcu i mj.alo 
odświętny wygląd. Aleksy rzucił okiem na duży kamien­
ny budynek stacji pomp; z prawa stały rzędem ogromne 
rysterny, skąd dobiegało ogłuszające, częste stukanie 
pneumatycznego nitowania. Na całym terenie rozrzucone 
były, śnieżne białe domki : posterunkowe, teletechniczne, 
kierowników ruchu, elektrownia, kotłownia, pracownia 
mechaniczna, a tuż przy nagórkach - bursy w których 
mieściły się domki dla budowniczych. Było to całe mia­
sto, wyrosłe w oczach Aleksego. 

Naczelny inżynier znajdował się oczywisc1e w prze­
stronnej, jasnej hali motorów i pomp. Obok niego i Fili· 
monowa stało w milczeniu około dwudziestu monterów. 
Wszyscy zgromadzili się przy pompach. Tam również 
byl i Seregin_ Trzymając uroczyście w jednym ręku 
klucz, a w drugim kontrolkę, ·wyglądał jak gdyby trzy-

mał straż. Oczy jego płonęły. Ogromne lśnące maszyny 
pracowały bezgłośnie. Filimonow umazany smarami led­
wo trzymał się na nogach. Twarz, ręce, koszula i spodnie 
Jerzego Dawidowicza były również umazane smarami. 
Ale po wyrazie oczu, spokojnej twarzy, sposobie w jaki 
szarpał brodę - można było odgadnąć, że próba urucho­
mienia stacji · pomp - wypadła doskonale. 

- Patrz, co za cuda? Nie mogę się po prostu napa­
trzeć! - za wolał Beridze do Kowszowa. - Może :iednak 
przywitasz się z nami, powinszujesz zakończenia montażu 
motorów i pomp, oraz puszczenia ich w ruch? Powinszuj 
chociażby temu oto bohaterowi, - położył rękę na ra­
mieniu Filimonowa, który uśmiechał się znużony. 

- Winszuję - mruknął gniewnie Aleksy. 
Wszyscy roześmieli się. Aleksy przystanął, spojrzał na 

pracę pomp, przespacerował się po kaflowej podłodze do 
hali motorów i powrócił z rozjaśnioną twarzą. 

- Zuch z ciebie, gotów jestem pój~ć piechotą, aby 
przytaszczyć tu proporzec, ~ zawołał, obejmując Filimo­
nowa. - I wam wszystkim winszuję, towarzysze, zwró­
cił się Aleksy do monterów, ściskając im ręce. 

- A my z Jerzym Dawidowiczem i Rogowem po::!tano­
wiliśmy podczas twojej nieobecności, że proporzec zosta­
nie przy tobie, - odrzekł Filimonow. - Niezależnie od 
wszystkiego dzisiejszv dzień kosztował cię więcej trudu, 
aniżeli nas, 


